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larszałek PIISUdSKI 28 bm. W 


pożegna się z Sejmem i Senaie 


P. Witos narazie jest górą. - Wielki bieg sztafetowy policji. 
Znany siłacz Orlenko na schadzce okradł rozkochaną niewiastę, 


Delikatesy całego Św. ata „poleca Firma „Zakopane“ Moor i Stachowicz Lwów, Akademicka: 24 — Sanisky 25, 


DYR. DEPARTAMENTU $WITALSKI 
PRZYBYWA DO LWOWA. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 9. listopada. (ps) Dyrckior 
departamentu politycznego w min. spraw 
wewn. Świtalski wyjechał dziś więczo- 
rem do Lwowa. Wyjazd jego ma charak- 
ter służbowy. 


| OGÓLNY ZJAZD PRAWNIKÓW POL- 

* SKICH KOL. PAŃSTW. W GDAŃSKU. 
{Od naszego korespondenta.) 

| udańsk, w listopadzie. 

i W dniach 6—7. in: odbył się w Gdań- 

, sku ogólny sier] prawników Kolei Pań- 

| stwowyck z €słej Polski przy udziale o- 

koło 200 uczestuków. W uroczystem 

otwarciu zjazdu brali udzia! zwierzchni- 


EXPOSE pia et, 1 GOSP. h RA ARANA i R - i BEEN cy i reprezenianci wszystkich miejsco- 
MIESO NACE kores da U ge > taj ` wych władz polskivi. Na cześć gości u- 

ke orespondenta.) RENEE CHOSENOTE Hi z CZ Gan aj rządzono w salach recepcyjnych dyrek- 

Warszawa, 9. listopada. (ps.) Dzi- í 5 $ JĄ i 

siaj obradował komitet ekonomiczny 
Rady min. pod przewod»ictwmn wic? 
premiera Bartla. Prezes Bauku Gosp. 
Krajowego dr. Górecki wygłosił expo* 
ge i przedstawił zarysy polityki kredy 
towej i budowlanej Banku Gosp. Kral 
W najbliższych dniach na kouferen- 
cji prasowej p. Górecki przedstawi 
program zadań Bantu. 


—— 0m 


cji kolcjowej wspaniały raul. na którym 
reprezentowane były szerokie sfery to- 
| warzyskie iutejszej Poionji 
| z ma 
WARSZAWA W NOWEJ SZACIE. 
(Warszawa, 9. lisiopada. (Tel. G. P.) 
Zainicjowana przez gen. Składkowskiego 
(jako komisarza rzędu no n» Warszawę) 
akcja oczyszczenia stolicy posuwa się 
w szybkim tempie naprzóli Dotąd odno- 
wiono przeszło «0 proc. domów, że spo- 
dziewać się należy, *ż już w r przyszłym 
akcja oczyszczenia zostanie całkowicie 
| zakończona, zwłaszcza, iż pożyczka ame- 
rykańska pozwala slawiać pomyślne ho- 


NOWY SZPIT śL DLA URZĘDNIKÓW. 
(Te'rtonem od naszesn Fogespardeeto | 

Warszawa, 9. i:stopada (ps) Min. 
spraw wewn. uznało szpila! Polskiego 
Czerwoncgo Krzyża w Białymstoku za 
zakłąd nadający się do leczenia funkcjo- 
narjuszy państwowych i poleciło pp. wo- BOHATERSKA DZIEWCZYNA. 
r (Dg ayetin na str. 7-mej.) 


roskopy. co do esena kredytu na 
remont domów. 

jewodom zawiadonnć © powyższem wszy- N 
stkich lekarzy pozostających na służbie 
państwowej. 


CYGANIE ROZGŁOSILI WiEŚĆ O MOR- 
DZIE RYTUALNYM. 
Warszawa, 9. listopada. (Tel. G. P.) 
W Dobrzyniu nad Wisłą z obozu cygań* 
skiego zginęło dziecko. Po kilku dniach 
znaleziono trupa dziewczynki pod pło- 


— Ni) 
NOMINACJE W SKARBOWOŚCI. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 
Warszawa, 9. listopada. (ps.) P. dy- 


rektor depart. obrotu pieniężnego w T 2a Sþ tem cmentarza żydowskiego. Działo się 
Min. skarbu dr. Barański mianowany 4 KAL O S EE | to w okresie świątecznym, kiedy ludność 
został członkiem Rady nadzorczej © JE żydowska masowo odwicdzała groby. 
Państw, Banku Rolnego. Radca Min. ie SNIEGOWCE | Dzięki temu zbiagowi okoliczności, oraz 


Skarbu. Stefan Rybałtowski zostal dzięki zbrodniczej agitacji rozwiniętej 
mianowany zastępcą komisarza rządo $ j r K zarówno przez cyganów, jak i przez 
wago w Banku Gosp. Krajowego w „jw OBUWIE SPORTOWE i i część ludności miastęczka, doszło do a- 


miejsce dra Józefa Kulikowskiego. waniur i bijatyk pomiedzy ludnością 


Ti SE. , i chrześcijańską i żydowską. W związku 
ZBRODNICZY ZAMACH NA POCIĄG. i esardi À i N AJLEPSZE GATUNEK] à re aE A e S 
Warszawa. 9. Hstopada. (Tel. G. P.) TR ETOR 1 W. "WE i R = 
Dziś nad ranem pod pociąg pasażerski A N + cku 20 osó Ą oskarzonyc 2 za GES 
kolejki podmiejskiej Jablonna-Karezew JJ PRZY KUPNIE NALEŻY ZWRÓCIĆ BACZNĄ UWAGĘ NA POWYŻSZĄ É CPAP w 2 wiwat 
nieznani sprawcy rzucih na tor przy: “ „ niono, 9 osób zaś skazano na karę kilku- 
drożny slup reklamowy./ Jedynie dzięki MARKĘ FABRYCZNA. ABY OTRZYMAC PRAWDZIWY TOWAR.IRETORN Ak hak 
miesięcznego wizzienia 
przytomności maszynisty, który w porę TY PTWP ; ZŁE 4 z - z x a 


zatrzymal pociąg uniknięto katastrofy. 


pożegna się Z Sejmem "pia 
Ma przytem wygłosić mowę polityczną, 


„GAZETA PORANNA" 


z dnia 1i. 


„istopada 1927. 


AZ 


£319 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 9. listopada. (ps.) 
Marsz. Piłsudski zamierza podobno 
urządzić 28. listopada w Belwede- 
rze przyjęcie dla przewodniczących 
poszczególnych klubów i ugrupo- 
wań sejmowych i senackich. Przy- 
jęcie to ma być równocześnie po- 
żeguaniem ustępujących członków 
Sejmu i Senatu. Prawdopodobnie 
przy tej okazji Marsz. Piłsudski wy- 
głosi expose o charakterze polity- 
cznym. 


BLOK DEMOKRATYCZNEJ 
LEWICY 
Warszawa, 9. listopada. (ps.) 
Przy gotowania stronnictw do kam- 
panji wyborczej są w pelnym toku. 
Obecnie odbywają się rozmowy 
między  poszczególnemi grupami, 
zmierzające do stworzenia wspól- 
nych list wyborczych. Dzisiaj Stron 
nictwo Chłopskie otrzymało odpo- 
wiedżź na swoją ofertę (wystosowa- 
ną między innemi do Wyzweglenia) 
o stworzenie jednolitego froniu wy- 
borczego. Prezydjum Wyzwolenia 
komunikuje, że na podstawie 
uchwał władz partyjnych już od- 
dawna wystąpiło z inicjatywa stwo 
rzenia bloku wyborczego stronni- 
ctwa demokratycznej lewicy. Wy- 
zwolenie prowadzi w tej sprawie ro 
kowania i ma nadzieję, że rokowa- 
1 
Czy wyciąłeś ł 
dGzisiejszy kupon | 


Konkursu Zimowego? 


nia te doprowadza do pomyślnych 
wyników. Po zakończeniu tych 
wstępnych rozmów Wyzwolenie od 
niesie się do Stronnictwa chlopskie- 
go, aby ono wzięło udział w dal- 
szych pertraktacjach. Pod koniec 
zaznacza Prezydjam Wyzwolenia, 
że blok wyborczy proponowany 
przez Stronnictwo chłopskie, który 
miałby obejmować PPS, Wyzwo- 
lenie, Stronnictwo Chłopskie, NPR. 
Lewicę i Klub Praey jest nie do 
przyjęcia, albowiem  niewszystkie 
wymienione stronnictwa mogą być 
zaliczone do demokratycznej lewi- 
ey polskiej 


„VIVANT SEQUENTES!“ 
Senator, który zrzeka się djet. 
Wilno 9. listopada. (Fel G 
P.) „Kurjer Wileński“ podaje nastę 
pujacą wiadomość: Senator Broni- 
sław Krzyżanowski przesłał wczo- 
raj do marszałka Trampczynskiego 
list treści następującej: 

„Szanowny Panie Marszałku! 
Przyszedłem do wniosku, że djety 


za pażdziernik i listopad r. b. nie 
należą mi się i dlatego niniejszem 


Przy bladej, szarawej cerze,  przyga- 
słych oczach i zlem samopoczuciu, ogól- 
nem przygnębieniu, ciężkich snach, Dó- 
lach żołądkowych, ucisku na głowę i po- 
budzeniu chorobliwem, zaleca się pić 
przez kilka dni zrana naczczo szklankę 
naturalnej wody  gorżkiej  „framclsziki 
Józela'. , W praktyce lekarskiej woda 
„Franciszka Jozefa“ dlatego jest załeca- 
ną przedewszystkiem, że lagodnie usuwa 
powody wielu objawów chorobliwych. 

6697 


-nawczego 


sie 5ch zrzekam. Z głębokun szacun 
ki. sen. Bron. Krzyżanowski.“ 
„Kurjer Wileński“ zaopatruje 
tę wiadomość następującym komen 
tarzem: „Powyższy krok sen. Krzy- 
żanowskiego uważamy za zupełnie 
m oz mz 


„CHIMEna* 


BUNT KRWI i „ELĄZA 


według noweli Daniłowskiego. 


W głównych rolach: H. MAKÓWSKA, R. ŁABĘDZKA i WANDA ZAWISZANKRA, 
JULIAN IGO SYM, W. ORDYŃSKI, O. KACZANOW3=KI i L. OWRON. 


Wspólny blok wyborczy 
polskiej lewicy demokratycznej. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 9. listopada. (ps Na 
posiedzeniu głównego komiletu wyko- 
NPR. lewicy odbytem w 
dniu dzisiejszym w Poznaniu, zapadła 
uchwała wystosowania do Stronni= 
ctwa Chłopskiego, Wyzwolenia, PPS. 

4 


(AiR. DZATUGA: łagodzi swe Zarządzenia. 


DZIECI POLSKIE NIE MUSZĄ SIĘ UCZYĆ PO UKRAIŃSKU. 


Warszawa, 9. listopada. (Tel. G. P.) 
Weile doniesienia pism warszawskich, | 
prolest nauczycielstwa, organizacji o- 
światowej i wiułkiego odłamu  społe- 
czeństwa polskiego przeciwko  zarzą- 
dzeniu ministra oświaty dra Dobrne- 
kego w sprawie przymusowego nan- 
czania języka ukraińskiego w szko- 
łach średnich Małopolski Wschodniej | 
ġa} pozytywny rezaltel. Oio minister | 


LABTZEGZEN.8 


Warszawa, 9. listopada. (ps3 W s- 
statnich czasach w niektórych dzien- 
nikach lwowskich pojawiły się wia- 
domości, jakoby na stanowiskach na- 
czelnych P. P. we Lwowie i woje- 
wództwie słanisławuwskiem miały na- 
stąpić zmiany. Jak się Wasz Korespon 
dent dowładuje z  autorytatywnego 


WYŁAPANIE BANDY DYWER 
SZJNEJ. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 
Warszawa, 9. listopada. (ps.) Po 
napadzie trzech bandytów jia poste- 
runek KOP. na granicy litewskiej, pa- 
nuje tam zupełny spokój, Na granicy 


rosyjskiej na Wołyniu zdołano osa- 
czyć bandę, złcżoną z 10 ludzi, posu- 
wającą się ku granicy polskiej Siedm 


osób z tej bandy przyłapano, zmusza- 
jąc ich do poddania się. 


TEATR ZNISZCZONY BOMBAMI. 

Nowy Jork, 9. listopada (Tel. G. P.) 
W mieście Hammond (stan Indiana) eks- 
plodowały w teatrze miejskim 3 bomby, 
nie raniąc na szczęście nikogo, ponieważ 
teulr w tym momencie byi pusty. Przez | 
eksplozję doznała również poważnych 
uszkodzeń stojąca obok świątynia. Gru» 
zy teatru zasypały przyległe ulice, 


Dziś 10 XL podwójny pr 


OSA O Zmiana 


nersonalnych w zolicji iwowskiej | wojew. stan Stawowskiego 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


iere 


słuszny. Panowie posłowie i sena- 
torowie ani podczas sesji nadzwy- 
czajnej, ani podczas sesji budżeto- 
wej nie odbyli posiedzeń, wobec cze 
go djety za październik i listopad 


im się nie należą. 
KOCHANKA SZAMOTY 


według noweli Grabińskiego. 


Partji Pracy, Związku Naprawy Rze 
czypospolitej i sen. Bojki propozycja 
utworzenia wspólnego bloku wybor- 
czego, jako bloku polskiej lewicy de- 
mokratycznej. 


Dobrucki wydał okólnik, wyjaśniają- 
cy poprzednie jego zarzadzenia. Okól- 
nik ten powiada, że przymus naucza- 


nia języka ukraińskiego nie dotyczy 


dzieci pochodzenia polskiego, których 
iodzice nie życzą sobie, aby dziecko 
ich uczyło się tego języka, Pozatem 


ujemny stopień z języka ukraińskiego 
nie będzie dla uczniów Polaków prze- 
szkodą w promocji 


źródła, wiadomości te są pozbawione 
wszelkiej podstawy. Żadne zmiany, 
w najbliższytn przynammniej czasie, w 
Policji Państwowej na kisrownitzych 
stanowiskach w województwie lwow- 
skiem i slanisławowskiem nie są prze- 


widziane 
r 


WSPANIAŁY SUKCES POLSKICH 
RAWALEKRZYSTÓW. 

Nowy Jork, 9. Isiopala. (Tel. G. P.) 
W międzynarodowych konkursach hippi- 
cznych w biegu o Redinount Service 
Coup polscy ieźdźcy ocnieśli wielki 
tryumf. Pułk. Rummel zdokył pierwszą 
nagrodę, drugą por Antoriewicz, czwar- 
tą por. Starnawski. Trzecią nagrodę uzy- 
skał Francuz por. (riolle Frasa nie ma 


słów dla wielkiej sztuki polskich 
jeźdźców. 
DWAJ BRACIA ZGINELI W TAJEMNI- 


,CZY SPOSÓR. 
Warszawa, 9. listopada. (ps) Dziś w 
nocy na ul. Trock/ej znalcziono zwłoki 
młodego mężczyzny z raną od kuli re- 
wolwerowej. Stwierdzono, że jest to 18- 
letni Józef Kowaiewski. Fadł on ofiarą 
jakichś porachunków. W ten sam sposób 
zginął rok temu brat Kowałewskiego. 


NOKAURO ZIMOWY 


„Gazety Porannej". 


KUPOŃ Nr. 4. 


P. JACKOWSKI 17. B. M. SPOTKA 

SIĘ ZE STRESEMANNEM. 

Warszawa 9. listopada. (Tel. G. 
P.) Wobec chwilowej niedyspozycji 
dyr. Jackowskiego 1 wyznaczonej 
już poprzednio na 13 b. m. podróży 
Stresemanma do Wiednia, wyjazd 
dyr. Jackowskiego do Berlina został 
przesunięty. Spotkanie w Ferlinie 
z min. Siresemannem wyznaczone 
zostało ostatecznie na 17. b. m. 

OW 5 
MODŁY ZA DUSZE POLSKICH OFIAR 
BOLSZEW. TERRORU. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 9. listopada. (ps) Dziś w 
kościele Św. Krzyża w Warszawie odby- 
ło się nabożeństwo żałobne za Polaków, 
którzy zginęli w minionych 10 latach ja- 
ko ofiary rewolucji sowjeckiej w Rosji 
sowjeckiej. Nabożeństwo żałobne odpra- 
wił metr. Mohylewski, arcyb. Ropp, któ- 
ry następnie wygłosił przemówienie. Na- 
bożeństwo odbyło się staraniem organi- 
zacji kresowych. 

PIREZ 1 
UNORMOWANIE IMION ŻYDOWSKICH. 

Warszawa, 9. bstopada. (Tel. G. P) 
W myśl uchwały pizyjetej przez gminę 
żydowską w sprawie zniesienia zdefor- 
mowanych imion żydowskich, jak np. 
Mosiek zamiast Mojżesz etc., wydana ma 
być staraniem gminy specjalna księga, 
która pouczy rabinów jakie imiona mo- 
gą być nadawane noworodkom. w 

„CZICZERIN* WYPUSZCZONY. 

Aleksandrja, 9. stopada. (Tel. G. P.) 
Trybunał mięszany ogłosił wyrok naka- 
zujący zwolnienie parowca rosyjskiego 
„Cziczerin”, który niedawno zatrzymany 
został tutaj w drodze represji za doko- 
naną przez Sowjety konfiskatę parowca 
„Costi“. Niezwłocznie po zwolnieniu „Czi 
czerin" odpłynie do Rosji. 

U 
TTALJANIZACJA CMENTARZY TYROL- 
SKICH. 

Insbruk, 9. listopada. (Tel. G. P.) D 
noszą tu, że w południowym Tyrolu 
(Trentino) wydano zarządzenie, by na- 
grobki nosiły wyłącznie włoskie napisy. 
Wszystkie dotychczasowe napisy niemie- 
ckie mają być zastąpione włoskimi. 


D—— 

ROZDZIAŁ KREDYTÓW NA ZWALCZA- 
NIE BEZROBOCIA. 
(Telefonem od naszego korespondenta) 

Warszawa, 9. iistopada. (ps) Na po- 
siedzeniu międzymin. komisji dokonano 
rozdziału kredytów przyznanych przez 
rząd dla złagodzema bezrobocia w listo- 
padzie. Z sum tych 1.145 tys. zł. przy- 
znano dla bezrobotnych zatrudnionych 
przez rząd (jest ich 5.273). 470 tys. prze- 
kazano na powyższe cele samorządom. 
Dalsze kreo ty otrzymywać będą samo- 
rządy wprost z Banku Gosp. Krajowego. 
Komisja wypowiedziała opinję że prze- 
kazanie całej akcji zatrudnienia bezro- 
botnych samorządom równałoby się po- 
zostawieniu robotników bez pracy, wobec 
czego należy zatrzymać ich przy robo- 
tach rządowych, dopóki warunki almo% 
słeryczna pozwolą. 
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PO USILNYCH ZABIEGACH UZYSKAŁ, ŻE „PIAST“ NIE PRZYJĄŁ JEGOREZYGNACJI I WIS STĄPIŁ PRZECIW 
— ZATARG ROZSTRZYGNIE RADA NACZELNA, 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


SEN. 


Warszawa, 9. l.słopada. (ps) Za- 
rząd główny PSL. Piast odbył wczoraj 
posiedzenie pod przewodnictwem posła 
Witosa. Stwierdzono, że posłowie i se- 
natorowie. którzy wystąpili z klubu 
Piasta, przesłali być łem samem człon- 
kämmi stronnictwa. 

Po referacie wicemarszałka 
skiego u sytuacji politycznej Zarząd 
glówny uchwalił szereg  rezolucyj, 
które mają być przedłożone Radzie 
Naczelnej slronnictwa 29. i 30. bm. 
Rezolucje te po.kraślają, że zadaniem 
i celem PSL. Piast jest służenie nie 
asobom ze stronnictwa, czy z poza 
niego, choćby najbardziej zasłużonym, 
lecz państwu i ludowi. Jako nienaru- 
szalne zasady, na podstawie których 
PSL. Piast chce i może współpraco- 
wać z innemi czynnikami państwowe- 
mi, ustalono: 1) praworządność, 2) u- 
strój republikański, 3) uzdrowienie u- 
stroju demokrtaycznego parlamentar- 
nego z zapewnieniem należytej repre- 
zentacji polskości i silnej władzy wy- 
konawczej. 4) wykonsnie reltormy rol- 
nej, 5) polityka gospodarcza oparta na 
interesach agrarnych. Granice te okre- 
slają i w przyszłości określać Doią 
siogunek Piasta da rządu. 

Piast będzie przeciwstawiał się zaw- 
sze w ramach prawa i w sposoh pee- 
czowy wszelkim poczynzeniom, niezgo- 
dnym z powyższym Programem, 

Odrzucono propozycję cel» usunię- 
cia ze stronnictwa pewnych osób za 
Na poparcia wyborczeżo (odnosi się 
lo do posła Witosa). 

Pod koniec posiaczenia posel Witoa 
zgłosił swa rezygnację z nrezegury Za- 
rządn głównego PSL. Piast, lecz reny- 
gaasje ie jednomyślnie oćrzncowo. 

„Głos Prawdy” twierdzi, że uchwa 
lv łe są wynikiem wiejkiej, kiki- 
idninwej akcji Witosa na terenie kinby. 

Watcszawa, 9. hstopada, ips) Po 
naradach „Piasta“ wydany zosłał ko- 
munikat prezydjum, w którym klub 
wzywa sen. Bojkę, aby do dni 14 przed 
aławił nazwiska tych posiów, którym 
zarzuca nadużycia w posłaci uzyaki- 
wania koncesyj ało. 

W łoku obrad wniasck sen BR- 
skosza o wyrażenie nisufności dla pre 
zydjum klubu, został wycofany, gdyż 
291230 bm. zbierze się Rada Naczelna 
„Piasta“, którą dakona wyborów no- 
wogo zarządu klubu. 

W tan sposób kontlikt w „Piaścia” 
zosłał nie załatwiony, lecz jedynie od- 
roczony. 


ZAJŚCIE W KLUBIE „PIASTA“. 
Pos. Śmigicł protestuje przeciw 
postąpieniu p. Witosa. 

Warszawa, 9. listopada. (ps.) 
Na wtorkowem posiedzeniu Zarzą- 


HABSBURGOWIE UCZCILI 
WROGA. 

Budapeszt, 9. listopada. (Tel. G. P) W 
stolicy Wegier zywo komentowany jest 
fakt, iż wszyscy przehywający w Buda- 
peszcie czlonkowie rodziny Habsburgów 
ohecni byli na odsłonięciu pomnika Kos- 
sutha. Księżniczki Augusta i Anna, arcy- 
książęta Józef, Albrecht i Józef Franci- 
szek stawili się, aby wziąć udział w akcie 
boldu dla narodowczo bohatera Węgipr, 
który był jak majzucietszym wrogiem 
FHubsburgów. 


Deb- 


SWEGO 
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BOJCE. 


| 
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du głównego „Piasta“ powzięło u- 
chwałę usuwającą ze stronniciwa 
posła Antoniego Śmigla za zlamanie 
dyscypliny partyjnej i statutu stron 
nictwa. Poseł Śmigiel nie zgodził 
się z wyrokiem Zarządu, na wczo- 


rajszem posiedzeniu klubu sejmu- 
wego zjawił się na sali klubu i ża- 
dał glosu. P. Witos, jako przewo- 


dniczący odmówił i zażądał, ażeby 
poseł Śmigiel opuścił salę. pa 
Śmigiel jednak oświadczył, że bę- 


DWRAGĘMY UWEGĘ zan. P. T. Publiczności 


na nasz wielki film „W SIÓDMEM NIEBIE", 
w piątek, dnia 11, listopada 1927 w kino teatrze 


premjera odbędzie się 
we Lwowie. Z okazji 


którego 
„Palace“ 


rremjery w Warszawie zamieściły dzien niki entuzjastyczne sprawozdania. „Głos 


Prawdy“ pisze w numerze z 9. listopada b. r.: 
była przykładam, jak publiczność reaguje na znakomity film. 


niebo" 


„Sobotnia promjera fimu „Siódme 
Mimo nie- 


wielkiej reklamy, tłumy wypelnily salę, a huczne, żywiołowe oklaski świadczyły, 
że dzisiejsza publiczność posiada ogromne odczncie wartości artystycznych, + 


W nadzieji, że także we Lwowie nasz film cieszyć 
powodzeniem, kreślimy się z szacunkiem 


się będzie nie mniejszem 
WYTWÓRNIA FILMOWA „FOX“ 
Now York — Warszawa — Lwów. 


dzie uczestniczył w posiedzeniu 
klubu, gdyż po dziewięciu laiach 
pracy w stronnicitwie - chce poże- 
gnać kolegów. To stanowisko posła 
Śmigla spowodowało, że obrady zo- 
stały odroczone do popołudnia Na 
posiedzeniu popoludniowem p. Wi- 
tos zawiadomił, że otrzymał list od 
p. Śmigla, w którym tenże protestu- 
je przeciwko załatwieniu jego spra- 
wy przez Zarząd stronnictwa i do- 
maga się rozpatrzenia jej przez sąd 
partyjny. Lisi len został przyjęty 
do wiadomości przez Prezżydjum 
klubu, a p. Witos oświadczył p. 
Smiglowi, że sprawa jego będzi u za- 
atwioba „Sine ira el studio", 


mJ 


-i 
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Czy wyciąłeś 
dzisiejszy kupon 
Konkursu Zimowego? 


4000 Łotyszów ruszy zbrojnie na Kowno 


na wezwanie uciemiężonych przez swój rząd Litwinów. 


WIEŁKIE o oai ENUNCJACJI KONGRESU EMIGRANTÓW LITEWSKICH W RYDZE 


Pyga 9. listopada. (Tel. € ii- | 
Dwudniowe obrady kongresu poli- | 
Iyceznych emigraniów litewskich 
wywarły w spoleczeńslwie lotew- 
skiem oraz wśród gości z Istonji i 
Polski giębokie. niezatarte wrażenie. 
Emigranci lilewscy podnieśli wobec 
przedstawicieli sasiednich państw i 
narodów głos wielkiej skargi prze- 
ciw uzurpałorem, którzy, vjywszy 
władze w swe ręce. zrobi z repu- 
bliki litewskiej kraj udręki i bez- 
przykladnych nierdów. 

Wygsnańcy z umęczonej ziemi 
kowieńskiej w osobnej uchwale 
wezwali naród litewski do chtwyce- 
nia za broń i powszechnego powsta- 
nia przeciw tyranji i okrucień- 
stwom rządzących katów. Apel 
ten już dziś wywołał na Lilwie 0-. 
gromne poruszenie. 


Demokraci lilewscy apelowali 
nadto do rządów wszystkich państw 
demokratycznych. aby połeżyły na- 
reszcie kres zbrodni. której ofiarą 
pada naród litewski, opanowany, 


przez zdąiczałą szajkę Waldemara- 
sa. 

Mowcy litewscy oświadczyli zara- 
zem, że demokracja państwa kowień- 
skiego pragnie żyć w jak najściślejszej 
zgodzie z państwami sąsiednicmi, w 
szczególności z Polską. Naród lilew- 
ski nie zapomniał węzłów dziejowych, 
jakie łączyły przez wieki oba narody 
-— polski i litewski. To też tylko na 
jemnik abcy, jakim jest Waldemaras, 
może prowadzić szaloną politykę js 
irzenia i nienawiści przeciw Ielsco. 

Na tle podobnych enuncjeeji bitew 
skich wielkie prażenie wywołały prze 
mówienia Polaków — wieepiszydonia 


m._,Wilna p. Czyża (PPS) i posła dra 
Polakiowicza. Deklaracja, złożona 
przez posła Polakiewicza, wywołała 


burzliwe. entuzjastyczne oklaski. O 
kazalo się, że Polacy i Litwini mogę 
z sobą współpracować, nio narażają” 
na szwank swej „niezależna ŚCI . „M 
ska — mówił dr Polakiowicz — cha 
widzieć Litwę wolną i niepodlegia, 
chee z ce z nią, mówić, jak równy z rów- 


wprowadzenie cenzury w Rumunj: 


Bukareszt 9. Dsiopada. (Tel. G. P.) 
Agencja Rador L. i Od ezasu 
Śmierci króla “erdynanda prasa rumuń- 
ska powstrzymywania się z pobudck` pa- 
trjolycznych od wszelkiej dyskusji w 
sprawach konstytucji, Na skutek 
wych wiadomości, rozsiewanych przez 
niektóre pisma zagraniczne i agencje te- 
legraficzne, część prasy rumuńskiej po- 
szukująe Sensacji, zmieniła swoje stano- 
wiską i pozwoliła sobie w dnizch ostat- 
nich na rozmaite komentarze i poismikę. 
Aby położyć kres tym manitestacjom pra 
sy, które mogłyby zaniepekoić umysły, 
rząd był zmuszony do ponownego usta- 
nowienia cenzucy prewencyjnej w sto- 
sunku do wiadoragści korespondentów 
pism. Przeciw prasie zagranicznej żadne 
nowe zarządzenia rapobicguwcze nie zo- 
stały wydane 


OSTRE REPPRERJE RZĄDU 
BRATIANU. 


Bukareszt, 9. listopada. (Tel. CUTI 


Rząd złożył parlamentowi projekt u; ł 


fałszy- | 


sławy zmieniający art. 2 ustawy z r 
1924 dotyczący kar za naruszenie 
spokoju publicznego. 

W myśl nowego projektu, ten kto po- 
sługując się żywem słowem, pismem lub 
jakimkolwiek nayon środkiem, podejmu- 
je akcję zwróconą przeciw porządkowi 
rzeczy ustanowionenu przez konstytucję, 


przeciw formie rządu lub przeciw ustalo- | 


nej kolejneści nustepstwa tronu, lub też 
przedsięweźmie agitacje gteżna dla bez- 


pieczeńsłtwa państwa i sprzeczną z obo- | 


wiązującemi ustawami, karany będzie 
więzieniem na czas © miesięcy do 5 lat, 
oraz grzywną do 100.000 le: Tesame ka- 
ry wymierzone będą przeciw podżega- 


czom i pomocnikom 


Czy wyciąłeś l 
dzisiejszy Kupon 
Konkursu Zimowego ? 


| 
| 


nym. llatego Polska pierwsza. wycia- 
ua bratnią dłoń do demokracji litew- 
skiej. 


Deklaracja polska była może nai» 
silniejrzym momentem obrad ryskich. 
Nie mniej wielkie wrażenia wywołały 
przemówienia Estończyków 1  Łoty- 
Szów. 

Gdy przewodniczący łotewskich ro- 
botniczych związków sportowych, po- 
sef kalninsz oświadczył, że 4.000 ro- 
bełników, czlonków tych związków 
czeka tylko na wezwanie emigracji li- 
towskiej by zbrojnie ruszyć jej na 
pomm, na sali zapanował niesłychany 
entuzjazm, Zebrani powstali z miejsc 
i dluźszą chwilę burzliwie oklaski- 
wali mówcę. 

Nie dziwnego, że nastroje te wywo- 
laly w Kownie wielkie zaniepokojenie, 

Rządowa prasa kowieńska jest pel- 
va dąsów zwłaszcza pod adresem so- 
cialistów Jotewskieh, którzy, jak wia- 
Gcmo, sa dziś partią rządzącą na Łot- 
wie. Rząd litewski zamierza nawet 
wysłąpić z notą protestuwącą do rządu 
iotewskiego. 


© 


SOMUNISTÓW WẸ- 
GIERSKICH. 

Budareszt, 9. listopada. (Tel. G. P.) 
Dziś zapadł wyrok w procesoe komu- 
nistów, Większość oskarżonych uzna- 
no winnymi zbrodni naruszenia za po 
mocą gwałtu istniejącego w państwie 
porządku. Główny oskarżony b. komi- 
sarz bolszewicki ZoĦan Szante ska- 
zany zostal na 8 i pół roku więzienia 
Innych oskarżonych skazano od 4 
i pół roku więzienia do 8 miesięcy. 
10 osk. uniewinniono. 

LONDYN DEMASKUJE ZBROJENIA 

SOWJECKIE. 

Londyn, 9. listopada. (Tel. G. P.) Od- 
powiadając na pytania w Izbie minister 
wojny sir Worthington Fsens oświad- 
czył, że o ile mu wiadomo, deniesienia o 
tem, iż rząd sowiecki nabył 50.000 ton 
niirety najprawdopodobniej dia celów 
wejskowych odpowiadaja prawdzie. Mi- 
nister otrzymał pozatem wiadomość, iż 
rząd sowiecki nabvł wietki: ilości skór 
i barwników, a (akże miedzi, ołowiu i 
innych surowców 
7 z 
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Ankieta ta „Gazety Poranne, Porannej”. 


Z nastaniem nowej ery w rządach 
m. Lwowa, to jest z chwilą rozwią- 
zania dawnej Rady miejskiej, dla 
wprowadzenia Komisarjatu, „Gazeta 
` Poranna“ odrazu stanęła na stano- 
wisku, że społeczeństwo Iwowskie 
„może nowy słan rzeczy akceptować 
o tyle, o ile będzie on Istotną zmia- 
ną ma lepsze, to znaczy o ile nowy 
Zarząd miasta okaże sic twórczym 
i zdoła gospodarkę miejską wprowa- 
dzić na lepsze racjonulniejsze tory. 
l dlatego ceiem jak najjaśniejszego 
sformułowania postulatówA ludności 
wobec nowego zarządu miasta rozpi: 
saliśmy naszą ankietę, która przy- 
niosła w rezultacie nietylko żądania. 
przedstawicieli ludności lwowskiej. 
ale £ wiele goćnych uwagi wskazó- 
wek, jakiemi drogami do uzdrowienia 
gospodarki miasta zdążacć należy. 

Konferencja prasowa, która od- 
byłą się w ub. sobotę u p. Komisa- 
rza Strzeleckiego byla dowodem jak 
bardzo wskazane było, aby gios Lwo 
wa przedostał się do ziclonego stoli- 
ka, przy którym p. Kumisarz Strze- 
Jecki feruje Swe płany i projckiy 
gospodarcze. Potizeba ta wystąpiła 
teraz z taką iimperatywną konieczno- 
ścią, że po kenferencji u p. Komi- 
sarza Strzeleckiego dwa pisma lwow- 
skie, a to „Słowo Polskie“ i „Chwila“ 
wstąpiły na drogę, na kiórą „Gazeta 
Poranna“ weszła już przed dwoma 
miesiącami. Oba te pisma mianowi- 
cie w obszernych artykułach, oraz 
wywiadach starają się przedstawić 
dezyderaty mieszkańców Lwowa pod 
adresem nowego Zarzadu miasta. 

»Gazctła Poranna“ przytaczając 
poniżej krytyczne uwagi jednego z 
wybitnych obywateli naszego miasta 
ex ro enuncjacyj p. Ślrzeleckiego, 
łdzie tylko dalej po wytyczonej li- 
nji. przyczeni nadmicniamy, że ni- 
niejszy artykuł jest pierwszym z dru 
giej serji poważnych opinji, jakie 
w tej materji już zamieściliśmy i ko- 
łejno zamieścimy. 


Lwów, 10. listopada, 
Nowy Zarząd miasta objął rządy 
pod znakiem sanacji gospodarki miej- 
skiej. To też oczy mieszkańców Lwo- 
wa z oczekiwaniem i nadzieją zwró- 
cone były od dwóch miesięcy na ra- 
tusz. 


Niestety, to, co za pośrednictwem 
prasy powiziłzłał ludności przed kilku 
niami p. Komisarz Strzelecki, mu- 
siało wywołać rozczarowanie nawet u 
tych, którzy jak najoptymistyczniej 
odnosili się do zmiany rządów w Ma- 
gistracie lwowskim. 

Oparcie gospodarki miejskiej na 
systemie par excellence fiskalnym — 
iak to wynika z ekspose p. Strzeleckie- 
go, nie jest hynajmniej jej uzdrowie- 
niem, niejest wprowadzeniem w nią 
warłości twórczych. 

Do wszak po tej linji najmniejsze- 
Eo oporu, jakiem jest wyłsze opo- 
datkowanie Indności, mogła byla pójść 
z łatwością poprzednia Radn miejska 
Jeżeli tego nie czyniła, jeśli w ukła- 
daniu budżetu słarano się trzymać 
w ściśle zakreślonych ramach możii- 
wości, to nie jest bynajmniej zasługą, 
ale następstwem faktu, że jestrzeczą nie 
wątpliwą, że już obecnie daniny i v- 
płaty miejskie osiągnęły granice wy- 
trzymałości podatkowej ludności. 

Zwłaszcza odnosi się tọ do tych 
opłat i danin, które bądź to obciążają 
bezpośrednio ogół ludności, bądź też 
zostałyby na nią przerzucone, jako wa 
konsumenta... A takiemi są właśnie 
ie wszystkie źródła wyższych docho- 


„GAZETA POR: 


dów, na jakie wskazał p. Strzelecki. 
Be, co najgorsza, wszystkie projek- 
towane przez niego podwyżsi opłat 
gminnych nie godzą w sfery posiada- 
jące, w tych, którzy naprawdę mogli- 
by wyższe obuiążenia podatkowe po» 
nosić, bez poważnego uszczerbku, ale 
przeciwnie w ludność, finansowo naj- 
słabszą. Nadto, jeżeli zrobimy kolej- 
ny przegląd projektowanych przez p. 
Komisarza Strzeleckiego zwyżek po- 
datkowych, to w pierwszym rzędzie 
uderzy nas to, że wobee wysokości 
stawek proponowanych, mają. one 
przeważnie charakter — rzecby moż- 
na z pewną przesadą — niemal prohi- 
bicyjny, a więc Są  najniezdrowszą 
formą fiskalizmn. 
Podatek prolibicyjny może”. być 
tolerowany, jeśli dotyczy alkoholu, 


handlu narkotykami i tym podobnych 


Tan, pie M zakonnika ugodzony 


zginął wódz hordy tatarskiej. 


O URATOWANIE ZABYTKU ARCHEO LOGICZNO-HISTORYCZNEGO Z CZA- 
SÓW NAJAZDU TATARSKIEGO W KRECHOWIE. 


(Od naszego korespondenta). 


Żółkiew, w listopadzie. 
W wiosce Krechów opodal Żółkwi 
znajduje się obok historycznego mo- 
nasteru 00. Bazylijanów, w opłakanym 
stanie zniszozemia pamiątka doznanej 
w Krechowie porażki Tatarów w roku 
1672, pomnik murowany, zaopatrzony 
w następujący polski napis: 
„Podczas chiężenia Lwowa przez 
| Tatarów r. 1672 rozpuścili swe zagony 
wepólnie z Pioirem Dororzenką po 
przyległej okolicy. Zrabowawszy Ma- 
gierów, wraeająoa horda rozbita obóz 
naprzęcw klasztorna 00. EBazyijanów, 
w którsgo murach schronili się ludzie 
różnego stanu z dobytkiem. Z szniigow- 
nicy dcłąd istnie' ace] wystrzeieną kula 
rzez zakonnika zabiła ma tem miejscu 
1872 r. Tatursk'egoa wodza w namiocie, 
wskniek czego nieprzyjaciel pierzehnął. 
Na ramiątkę tego zdarzenia pomnik 
postawiony" 


© 7-mej czy o 9-tej. 


W SPRAWIE ZAMYKANIA PRACOWNI FRYZJERSKICH. 


I:wów, 10. listopada, 

Związek zawodowy pracowników 
fryzjerskich prosi nas o umieszczenie 
następującego komunikatu: i 

W jednym z dzienników lwowskich 
ukazał się artykuł w sprawie czasu za- 
imykania pracowni fryzjerskich, za- 
mieszczony przez Przełóżeństwo Sto- 
warzyszenia Iryżjerów. W imie praw. 
dy zaznaczamy, co następuje. 

W artykule m. i. podkreśla sie krzy- 
wdę, jaką wyrządziła Dyrekcja Pólicji 
stowarzyszeniu fryzjerów przez żarżą- 

-dzenie zamykania zakładów fryzier- 
skich w normalnej pore, tj. o godz. 7. 
wiecz., a nie jak dotychczas bywało 
o 9-tej, wzgl. jeszcze późniejszej porze 

W intencji władz leżało niewątpli- 
wie nicto.erowanie tego, by pomocnicy 
fryzierscy byli gorzej tratlowani od 
wszystkich pracowników, by pracowali 
po okało 14 godzin dziennie i dłużej w 
wielu wypadkach, nie wyłączając i 


ANNA z dnia 11, 


kom. Sirzełecki na: mylnej drodze. 


R FINANSÓW MIEJSKIC H DROGĄ NACISKU NA SZCZUPŁA KIESZEŃ KONSUMENTA, PO- 
WIĘKSZY TYLKO PAUPERYZAC JĘ LUDNOŚCI. — NIE ZRYWAĆ TAMY, PRZEZ KTÓRĄ RUNIE 
NOWA FALA DROŻYZNY. — GD ZIE NALEŻY SZUKAĆ SPOSOBÓW POLEPSZENIA SYTUACJI. 


zająć się tym chnrakterystycznym po- 
mn wiem i uratować go od dalszej za- 
- gady. E. Hay. 


istopada 1927. 


ujemnych czynników życia społecz- 
nego, które zwalczać należy. Jednak- 
że jeśli sią nadmiernie opodatkuje wo- 
dę, światło, gaz, tramwaj itp., to w ta- 
kim razie powodnje się cofanie spo- 
łeczeństwa wstecz w kulturze i cywi- 
lizacji. A nadto efekt realny takiego 
podatku może być nader problema- 
tyczny. Bo jeśli ludność wskutek po- 
drożenia tych wszystkich urządzeń 
cywilizacyjnych będzie się ograniczać 
w ich użytkowaniu, to skutek wpro- 
wadzenia tych podwyżek okaże się 
negatywny, a dochody miasta zupeł- 
nie się nie zwiększą. Dlatego też w 
zakresie tych urządzeń zdrową zasadą 
jest przeciwnie jak największa ta- 
niość, aby liczba konsumentów i ilość 
konsumcji była jak największa. — By- 
najmniej nie — szczęśliwym można 
nazwać projekt podwyższenia dodatku 


s 


Baszta, w której wspomniana szmi- 
gownica była ustawioną, istnieje do- 
tąd i znajduje się ona na zachód ad 
obecnej dzwonnicy. Zabity wódz latar 
ski miał być — wedle podania — bra- 
tankiem chana tatarskiego, . Selima 
Greja. 

Pod pomnikiem ma się znajdować 
wodle podańia ludowego, skleyiona ko- 
mora, w której znachodziły się zwłoki 
zdala od ojczyzny zebitego wodza ta- 
terskiego, Ohók pomnika stoją 2 stulet- 
nie py, posadzone żapewne w chwili 
jego wybudowania. 

Ponieważ zabytek ten, wymowny 
świadek klęski Tatarów, hulających pa 
naszych ziemiach, jak po dzikim ste 
pie, ebyli się ku upadkowi, winien po- 
wołany do tego Urząd konserwatorski 


niedziel, by w 80 proc. dotknięci gru- 
żlicą — przez anormalne stosunki — 
mieli ją w dalszyra ciągu rozszerzać 
by praktvkeone! 10.14 letni pracowali 
zcze dłużej, bo 15-16 godzin dzicn- 
nie, wreszcie, by wiaściciele zakładów 
fryzjerskich opornych, tj. trzymających 
się przepisów ustaw, bezwzględnie z 
3-dniowem wypowiedzeniem rugowali 
Z pracy. f 
Zaznaczyć należy, że wysuwany 
przez Stowarzyszenie argument, że po- 
noszą ogromne ciężary (utrzymanie lo- 
kali, uiszezanie różnych podatków, o- 
płat socjalno-ubezpieczeniowych itd.), 
a zamykanie zakładów o 2 godziny 
Wcześniej spowodowałoby niemożność 
wywiązywania się z zobowiązań, jest 
tylko wprowadzaniem w błąd opinii 
publicznej — gdyż tak samo. jak mo- 
żna załatwiać wszelkie interesy i spra. 
wunki, tak też do godziny 7-mej wie- 
czorenii można się ogolić i uezesać. 


Nr. 83 9 
do podatku od nieruchomości o 100%. 
Wiadonio, że do niedawna z powo- 
du niskich czynszów katrienice zu- 
pałnie nie były restaurowane, wskutek 
czego znajdują się przeważnie w opla- 
kanym stanie, To też obecnie, gdy 
czynsze wzrosły w interesie ludności, 
potrzebującej dachu nad głową, leży 
przeprowadzenie jak nainiensywniej- 
szego remontn domów. 

Jeśli zaś podatki wzrosną w Hwój- 
nasób, jeśli uczyni się dawnym syste- 
mem austrjackim z właściciela realno- 
ści egzekntora podatków dla kas miej- 
skich, to dalej kamienice bętńą się roze 
padać w ruinę. A co więcej, takiem 
obciążeniem zabije się w zawiązku 
ruch budowlany, który w ostatnim 
czasie zączyna się dźwigać z zastoju, 
co w rezultacie byłoby wywołaniem 
katastrofy socjalnej. 

Pozostaje jeszcze do omówienia pro- 
jekt opłat od szyldów, wystaw sklepo- 
wych i reklam. 

Pomijając już to, ża kupiectwo na- 
sze, zwłaszcza średnie i drobne, jest 
już nad miarę obciążone podatkami, 
a wskutek zastoju gospodarczego led- 
wie wegetuje, to jednak nie ulega wat- 
pliwości że kupcy zwiększone opłaty 
przerzucą na barki konsemmenta przez 
potrożenie towarów. W ien sposób za- 
tem ciągle wzrastająca fala drożyzny 
przybierze znów na Sile. 

Niemniej ten sam skutek wywoła 
niewątpliwie podrożenie światła, tram- 
waju, jak też wprowańłzenie nowych 
opłat drogowych. 

Licząc się ze szczupłemi ramami 
szpalt dziennikagskich, potrącam tylko 
o te wszystkie zagadnienia, aby wy- 
kazać, jak droga obrana przez p. Ko- 
misarza Strzeleckiego jest nievezpiecz- 
na i zawodna. 

Jeśli chodzi o powiększenie docho- 
łów gminy, to należy ich szukać na 
drodze prodnkływnej, a nie w fiskali- 
żme, |Inienzywniesza gospodarka w 
zak?adach i przedsiębiorstwach miej- 
skich, jakołeż ich rozszerzenie, sprę- 
Żysła administracja, wreszcie lepsze wy 
zyskanie majątków miejskich powinny 


zwiętszyć dochody i zasilić kasy 
gminno, 
Pozałem na roboty inwestycyjne 


powinna być zaciągnieła pożyczka, A 
wyszukanie takiego, na zdrowych pol- 
stawach opartego kredytu byłoby 
wdzięcznem zadaniem nowego zarzą- 
du miasta, jak niemniej uzyskanie od 
rządu szerszych ustępstw podatkowych 
na rzecz gminy, 


-— pom 


| Czy wyciąłeś 
dzisie szy kupon 
Kon"ursu Zimowego? 


Kalatyński „ówiczył” 
a bielizna ningła. 


Lwów, 

(—) Dochodzenia prowadzone przez 
żandarmerję wojskową w sprawie aresz- 
towanego komunisty Eliaszu Kalatyńskie 
go zostały już ukończone W datłszym 
ciągu wyszło na inw. że w czasie, gdy 
Kalatyński odbywał ćwiczenia w 14. puł- 
ku, wówczas zginęło tam 13 par bielizny. 
Żandarmerja skierowała przeciwko nie- 
mu doniesienie do sądu wojskowego, 
przed którym będzie odpowiadał Kala- 
tyński, ponieważ zarzucanych mu czy- 
nów dopuścił się w czasie czynnej służby. 


Kupujcie 02% 
UL. Loleji Akademickiej! 


10. hstopada. 


Ńr. 8319 


—— | || 


„GAZETA PORANNA” z dnia 11, istopada 1927. 


Pyszne muskuły, szerokie bary i... długie palce 


Słynny aleta, Szah 


okradał zakochane w nim niewiasty. 
KOCHLIWA KOBIETKA OKUPIŁA WIZYTĘ POTĘŻNEGO ZAPAŚNIKA STRATĄ 500 ZŁOTYCH. — 
ZEGAREK W ZASTAWIE. — POTURBOWANY NA ARENIE SIŁACZ ZNIKA: ZE LWOWA, A.W 
ŚLAD ZA NIM BIEGNA WESTCHNIENIA DAM I POSZUKIWANIA POLICYJNE. — TRUDNO, ZA 
SILNĄ MIŁOŚĆ TRZEBA „SILNIE PŁACIĆ!... 


Lwów; 10. listopada. 

(-) Zapasy atletyczne odbywa- 
jące się we Lwowie co pewien o- 
kres czasu, stale prześladuje pech. 
Kilkakrotnie już zdarzyło się, że 
w toku odbywającego sie turnieju, 
dzięki niedyskrecji pokrzywdzone- 
go uczestnika wybuchał skandal, w 
czasie którego wychodziły na jaw 
rozmaite „bujdowe' kawały alle- 
lyczne. 

Obecnie znów na odmianę inne- 
go rodzaju afera głośna jest we Lwo 
wie, której bohaterem jest jeden z 
czołowych zapaśników rozgrywają- 
cego się obeanie turnieju we Lwo- 
wie, p. Orleńko, mistrz Ukrainy, 
znany zresztą w Polsce już ze swo- 
ich występów pod nazwiskiem Or- 
towa. Otóż p. Orłeńko, rzeczywiście 
atletycznej budowy mężczyzna. w 
czasie pobytu we Lwowie zdołał 
wywrzeć silny wpływ na szereg nie 
wiast w Balzakowskim wieku, któ- 
re na wyścigi starały się o jego 
względy. | 

Między innemi udało się ga „po- 
zyskać“ niejakiej p. Ł, zam. przy 
ul. Tarnowskiego, która zakochała 
się na zabój w Orlence i często za- 
praszała go do siebie. Przed kilku 
dniami również zaprosiła do siebie 
p. Orlemkę, który tak polubił gościn 
ny jej dom, że stale po odwicedzi- 


Czy wyciąłeś 
dzisiejszy kupon 


Konkursu Zimowego? 


nach dopiero wczesnym rankiem go 
opuszczał. Po jego odejśzm p. L., 
z wizyty tej bardzo zadowolona, 
nagle wpadła w taką złość, że po- 
Kzęła sobie wyrywać wlosy na g!o- 
wie. Mianowicie spostrzegla, że z 
kieszeni paltola swego, w którym 
przed przyjściem Orleńki znajdo- 
wała się gotówka w kwocie 500 zł, 
pieniądze te zginęły. Stanowczo nie 
mógł ich nikt inny zabrać, jak tylko 
p. Orleńko. Zirytowana udala się 
wieczorem do Orleńki, któremu 
wprost zarzuciła, że ją okradł i za- 
żądała zwrotu pieniędzy. Or!eńko 
nie zaprzeczył bynajmniej, lecz po- 
czął się tłumaczyć, że musial niieć 
te pieniądze na spłatę długu kar- 
cianego i na częściowe pokrycie 
straty wręczył jej zegarek wartości 
około 100 zł., obiecując do dwu dni 
resztę pieniędzy zwrócić. 
Tymczasem tego wieczoru w 
czasie wałki z jednym z przeciwni- 
ków, Orleńko doznał obrażenia cie- 
leik go i został odwieziony do szpi- 
tala Po dwudniowym tam pobycie 
Orleńko, który z turnieju zapaśni- 
czego został właściwie iuż wyklu- 
czony, gdyż w ostatnich spotka- 
niach uległ i nie miał żadnych 
szans do wzięcia udziału w finale, 
w tajemniczy, sposób znikł ze Lwo- 
wa. Dowiedziawszy się o tem p. Ł. 
wdrożyła przeciw Orleńce kroki są- 
dowe. W toku dochodzeń okazało 
się, że nie była to pierwsza kradzież 
p. Orleńki. Mianowicie do władz 


śledczych zgłosiły się dwie panie, 
które doniosły, że w podobny spo- 
sób zoslały przez p. Orleńke okra- 
dzione, a mianowicie jednej zabrał 


ih WŁOSA 


Piwnice: Lwów, ul KI. Tańskiej l. 3. 


Telefon Nr. 42-82. 


r. Prezydentowa Ma 


KOMITETU W WOJEWÓDZTWIE. — DLA POWODZIAN 


POSIEDZENIE 


Societa Esportazione Vini lalian ` 


Podajemy do wiadomości naszej Szanownej Klien'eli Grosistów, Kawiarzy, Re- 

staur.torów i t. p, że oprócz dużych skłaiów, jakie mamy w wolnych skła- 

dach na Kleparowie otworzyliśmy piwnice przy ul. Ki. Tańskiej 1. 3 z wiel. 

kiemi zapasami oryginalnych flaszek a takte małych i większych beczek. 

Nasza firma sprzedaje tylko oryginalne wina z własnych winnie to też poleca 
Szanownej Klienteli znakomite wina deserowe i stołowa. 


— — — — Przyjmujemy zamówienia także na zlecenia listowne. — — — — 


on 40 dol., a drugiej 20 zł. Na pod- 
sławie tych doniesień wszczelo po- 
szukiwania za zbiegłym bohaterem 

| — 


5. E. V. I. 


Biuro: Lwów, ul, Akademicka l. 21. 


ŚLIGKO WG LWOWIE. 


ZEBRANO DOTYCHCZAS PÓŁTORA MILJONA ZŁOTYCH I 500 WAGO- 
= NÓW ŻYWNOŚCI. 


Lwów, 10. lislopada, | 
Pani Prezydentowa Mościcka wraz 
z` członkami Komitetu Centralnego 
przybyła wczoraj o godz. 10-iej do 
Lwowa. witana na dworcu przez re- 
prezentantów władz z wojewodą na 
czele. lo objedz* danym przez pp. 
wojew. Borkowskich odbyło się w wo 
jewództwie o godz. d-le) posielzenie 
lwowskiego komiteta wojewódzkiego i 
inmiejskiego, na które przybyło przeszlo 
100 osób. Przewodniczyła p. Prezy- 
dentowa. W Jejimieniu powilal zebra- 
nych p. Fudakowski podkreślając, że 
Komitet pracuje w zakresie pomecy 
doraźnej, a odhriową zajmuje sę 
rząd. As. pralat Librewski w imieniu 
ks. Arcybiskupa złożył wyrazy ser- 
decznej wdzięczności i hołdu Prezyden 
towi Rzplitej i Marsz. Piłsudskiemu, 
oraz wzniósł okrzyk na cześć Prezy- 
denta i Marsz. Piłsudskiego, który 
obecni powtórzyli. 

Wiceprezes Decykiewicz (w języku 
ruskim) złożył podziękowanie imie- 
niem Komitetu ruskiego za pomoc 
dla ludności ruskiej, Prof. Alerhand 
przemówił imieniem Komitetu żydow- 
skiego. Sen. Kędzior podniósł zasługi 
Centr. Komitetu i p. Prezydentowej. 

Red. Fryling wyraził gorące podzię- 
kowanie z prośbą, aby Korniiel czu- 
wał nad tem, by rząd jaknajrychlej 
przystąpił do regulacji rzek małopol- A 
skich | 


Pani Prez. Mościcka podziękowała 
serdecznie za wyrazy uznania, zazna- 
czając, że da akcji ratunkowej staneła 
bez różnicy wyznań i narodowości 
cała Polska, jakoież Polonia amery- 
kańska. Następnie zdawali sprawę z 
dotychczasowej działalności komitetów 
pp. poseł £Łuszczewski, kióry wyraził 
serdeczne podziękowanie prasie lwow- 
skiej, prof. Matakiewicz i wicepr. De- 
cykiewicz, poczem prezes Fudakowski 
zakomunikował, że Centrainy Komi- 
tet zebrał dotychczas 1 i pół milj. zł. 
w gotówce, 400 wagonów kartofli i 
100 wagonów zboża (sama Warszawa 
dała 700.000 zł.) Poważną ak*ję roz- 
winęły gminy wiejskie. WV niektórych 
gminach zebrano po 8000--4000 zł. i 
dużo odzieży. P. Fudakowski zazna- 
czył, że najkrytyczniejszy kędzie o- 
kres zimy i przednówka. Mówca pod- 
niósł wielką sprawność i skuteczną 
działalność wojewódzkich komitetów 
we Lwowie, Stanisławowie i Tarno- 
polu. Akcja komitetów polrwa do koń: 
ca czerwca 1928 r. 


10. bm. p. Prezydentowa Mościcka 
wyjeżdża samochodem w  lowarzy- 
stwie p. wicewojewody Grunziewicza 
do Stryja, Drohobycza i Borysławia. 
Wieczorem przez Lwów wiaca do 
Warszawy 


Afera na le poborawem w Sianisławowie. 


ZOSTAŁA WYKRYTA PRZEZ ŻANDARMERJĘ WOJSKOWĄ I ORGANY PP, 


(Od naszego korespondenta.) 


Słanisdawów, 8. listopada. 
Na irop zbrodniczego oszustwa na 
tle pohorawem wpadly ostalnio organy 


tut. żandarmerji wojskowej i policji 
państwowej. 
Oto 20 kilka lat liczący Emil Ur- 


hański postanowił z niewyjaśnionych 
dotychczas powodów za wszciką cenę 
uchylić się przed stużbą wojskowa W 
tym celu zetknął się z 3 osobnikami, a 
to niejakim  Mostowiakiem, wożnym 
Rady powiatowej Ælokartem | Matnsa- | 


wem, którzy powołując się na szerokie 
znajomości (!) w kołach lekarskich, o- 
świądczyli gołowość wydobycia naiw- 
nago rekruta z tarapatów wojskowych, 
naturalnie za pewną cenę. Urbański 
wręczył  Mosłowiakowi 40 dolarów, 
które ten ostatni miał rzekomo tylu- 
lem „łapówki dać znanemu tn leka- 
rzowi drowi N. za rzekomą interwen- 
cję u lekarza sznilalnepo dra D. Ten 
bowiem miał — wedle imformacji o- 
szustów — wydać przy komisji wojsko- 


on Ukrainy Orięńko 


Etr. 5 


wo-lekarskiej orzeczenie co do stanu 
zdrowia, względnie choroby Urhańskie- 
go. Ponadto Matusów wyłudził od Ur- 
bańskiego weksel na 300 złotych za 
starania się około zwolnienia go z 
wojska, Pozatem celem upozorowania 
choroby 'i „ułatwienia zadania oszu- 
stom, rekrut za ich namową trzykrot- 
nie pnścił pszczoły na swą prawą 
nogą, która skntkiem tego napuchła. 

Zanim jednak komisja lekarska wy- 
dać mogla orzeczenie, wyszło całe o- 
sznstwo na jaw, a to dzięki przychwy- 
ceniu 2 listów, pisanych przez rekruta 
do Mostowiaka i tego ostatniego do rp- 
dziców poborowego. 

W rezultacie wszystkich areszto- 
wano, Mostowiak i tow. będą odpowia- 
dali, przed sądem karnym cywilnym, a 
Urbański przed sądem wojskowym za 
popełnione zbrodnie. 

——— 


Rahunek na gładkiej 
drodze. 
Trzej bandyci ograkili dwv kupców. 
Lwów, 10. listopada. 
„(>) Okręgowy urząd śledczy we Lwo- 
wie otrzymał wczoraj wiadomość, że 8. 
bm. wieczorem na gościńca między Li- 
skiem a Cisną trzech uzbrojonych i za- 
maskowanych Spramyców dokonało napa- 
dn  rabunkowego na osobach kupców 
Mitimana i Sommera. Pod groźbą użycia 
broni rabusie zabrali obu kupcom 600 zł. 
i 2 dol, poczem 7biegi: do lasu. Za rabu- 
zwa wszczęto pościg 
o 


hulo nrzelechało służącą. 


Ołlura w szpitalu zmarła. 


Lwów, 1U listopada. 

(—) Dopiero przedwczoraj zanotowa- 
no we Lwowie śmiericiny wypadek prze- 
jechania przez auth, o czem donieśliśmy, 
a już wczoraj przedpołudniem na ul. 
Podlewskiego wylarzył s'ę analogiczny 
wypadek: Młoda s'użąca Anna Korsak 
(Brajerowska 18.)  przechedząc przez 
jezdnię, nie ogladala się ant na prawo, 
ani na lewo, to też nie spostrzegła jadą- 
cego auta pocztowego, pol którego koła 
dostała się i odniosła hardzo ciężkie obra 
żenia. s 46 < 

Ciężko ranną odwiezione do szpitala, 
gdzie mimo szybkiej poraacy lekarskiej 
zmarła. Szofcra, który stał się przyczyną 
jej Śmierci aresztowano, lccz po wstęp- 
nych dochodzeniach, które wykazały. że 
nie ponosi on winy, wypuszczono go na 
wolność. i 

ex 2. 


| ORYGINALNE ANGIELSKIE 
KUPONY 


na UBRANIA 


POLECĄ 


A LA VILLE DE PARIS 


GABRYEL STARK 


LWÓW, PL. MARJAGKI 11. | 


SALON ERAWIECKI 
H. GRITZMANA przeniesiony został z ul. 
Sobieskiego 7 na ml. Wałową 15, 1. p. 
(naprzeciw komendy  plaru) i poleca się 
nadal Szan. P. T. Publiczności. 9372 


Str. 6 


GAZETĄ PORANNA" 


z dnia 11, 


Jivsteępada 1927. 


do Belwederu Z adresami holdowniczemi dia Marsz. Pitsudskiego 


DWAJ REPREZENTANCI POLICJI LWOWSKIEJ O GODZ. 8 RANO 


Lwów 10. listopada. 

(—) Wczoraj rozpoczął się bieg 
rozstawny policji okręgów kreso- 
wych do Warszawy z adresami kel- 
downiczemi dla Marszałka Piłsud- 
skiego, celem wręczenia adresu P. 
Marszalkowi w 9-ta rocznicę odzy- 
skania niepodległości i powrotu z 
Magdeburga. 

Bieg zaczął się we wszystkich 
kresowych województwach, a więc 
wileńskiem, katowickiem, lwow- 
skiem, łuckiem, torunskiem, po- 
znańskiem i krakowskiem. 

We Lwowie przed godz. 8 na rogatce 
Żółkiewskiej, skąd rczpoczął się bieg, ze- 
brali się komendant wojewódzki insp. 
Grabowski, komendant policji Lwów-mia 
sto podinsp. Nowodworski; naczelnik u- 
rzędu śledczego uadkom. Łoziński, ko- 
mendani powiatowy kom. Kropiwnicki, 
kierownik III. xomisarjatu kom. Kunte- 
wicz, oraz kom. Dobrowolski, Heller i 
Klimowicz. Z władz cywiinych przybył 
burmistrz  Zniesienia p. Petrykiewiez 
wraz z sekretarzem. 


Punktualnie o godz. 8 na danv sy- 
gnał bieg rozpoczął post. Kazimierz Fritz 
w towarzystwie post. Jana Makowskiego. 
Obaj biegli w pełuem uzhrojeniu z kara- 
binami w ręku. Książkę służbową do bie- 
gu podpisał komendant wojewódzki insp. 
Grabowski, wyciskając równocześnie pie- 
częć urzędową, noczem pieczątki przyło- 
żyli kom. Kuncewicz z III. komisarjatu 
i kom. Kropiwnicki z komendy powiało- 
wej. Po schowaniu książeczki do kiesze- 
ni post. Fritz wziął adres de ręki i w to- 
'warzystwić” post. Xfakowskiego rozpoczął 
"=" AGLANY FUTRA, UBRANA, 
m RUDKI KURTKI 

JĄ lodenowe i skórzane naj epszej 
4 GBM jakości, gotowe i na miarę na:- 
taniej i najdogodniej poleca 


„GLOTHING HOUSE“ 


Lwów,  Putowskiego PESZZ OT 


KIEWSKIEJ. 


bieg. Za nimi podążyło auto sanitarne z 
czterema rczerwowymi biegaczami. Po- 
nadto towarzyszył ir" konro kom. Kro- 
piwnicki z zastępcą kom Hellerem od- 
prowadzając biegaczy do granicy powia- 
tu lwowskiego z ;ow. żółkiewskim, gdzie 
oczekiwała dalsza szłafete zorganizowa- 


CO MÓWI NEMO. 


WYRUSZYLI Z ROGATKI ŻóÓŁ- * 


na przez kom. Sędzimira. Również z wiel 
kiem naprężeniem cczekiwano przybycia 
zawodników w Kulikowie, gdzie na ich 
spotkanie wyszli pie tylko przedstawi- 
ciele policji, ale i całej ludności. 

Bieg ten ma być ukończony w piątek 
o godz. 8 rano w Warszawie. 


UR korzy padli na RosieruRki. 


(U TRUMNY FUNKCJONARIUSZY P. P. POLEGŁYCH W WALCE 


p =- 


Każdy był cegłą tej świętej kolumny, 

Na której wspiera się ojczysty związek — 
Więc dziś pomódlmy się u wspólnej trumny 
Tych, co spełnili twardy obowiązek. 


Pamięci poległych w służbie 
fankcjenarjuszy Policji państw. Wojswództwa 


Iwowskiegoa. 
NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE W BAZYLICE ARCHIKATEDRALNEJ. 


Lwów 10. hstopada. 

(©) Dzisiaj, jako w przeddzień 
święta Policji Państwowej odbędzie 
się w Bazylice archikaiedralnej o 
godz. 10-tej rano nabożeństwo żało- 
bne za spokój Guszy poległych w 
służbie trzydziestu dwóch funkcjo- 
narjuszy Policji Państwowej Woje- 
wódziwa lwowskiego. Poniżej po- 
dajemy imiona tych ofiar szczytne- 
go spełniania obowiązku: 

Przodowricy: Zieliński Jan, Ja- 
rosz Alfred, Lewenec Teodor. Besz- 
terda jan. Posterunkowi: Szymań- 
ski Józef, Zerger Franciszek, Magda 
Piotr, Donersberg Marian, Roko- 
szak Jan, Szmigiel Kazimierz, Mro- 
ziuk Bolesław, Śliwiński *Viuecntv, 


ZE ZBRODNIĄ.) 


Są ci, co ginac, mają na swem czole 
Nimb bohaterstwa, kupiony ofiarą, 
Ale są tacy, co na tym padole 
Padają cicho, bezgłoś nie i szaro 


Matuszczak Michał, Kinalski Anto- 
ni, Babiarz Jakób, Szybiak Feliks, 
Fiorjan Władysław, Zawieja Woj- 
ciech, Lechowicz Marcin, Wójcik 
Antoni, Porębski Franciszek, Mar- 
kiewicz Mikołaj, Lubczak Walerjań, 
Jędrzejecki Kazimierz,  Szczepano- 
wicz Marcin, Dul Franciszek, Bebak 
Jan, Nowakowski Franciszek, Sent 
kowski Stanisław, Wożny Michał, 
Gnus Michał, Stelmach Wojciech. 

Publiczność lwowska licznym u- 
działem w tem nabożeństwie powin 
na złożyć hołd pamięci tych kohaie- 
rów, którzy położyli życie w obro- 
nie bezpieczeństwa mienia ı życia 
obywateli oraz porzadku i prawo- 
rządności RY! wa. 


| 


Kr. £319 


Turniej - mięszyuniwersy- 
teski -Lwów-Warszawa. 


- Lwów, w listopadzie. 
(B). Z 1nicjatywy warsz. Sa lite- 
ruckiego stud. U. W. odbył się 4. listo- 
pada br. w Warszawie w auli uniw. 
międzynniwersyżecki turniej poetycki 
Lwów-Warszawa ze współudziałein 
Włodzimierza Lewika, Marjana Poppe- 


ra i Edwards Teichmana (Lwów); A! 
Maliszewskiego,” W. Sebyły i Włloda 


Słobodnika (Warszawa). 

Sąd konkursowy wyróżnił wiersze 
w następującym porządku: Stobodnika 
„Ofelja”, Sebyły „Ojecu”, A. Maliszew 
skiego „Pieśń o burzy“ i WŁ Lewiku 
„Krzyż okienny. W kartkowem głoso 
waniu publiczności pierwsze miejsce 
otrzymał A, Maliszewski, drugis Wł 
Lewiłk. 

Należy wyrazić zdziwienie z po. 
wodu, że wyłącznie pp. Lewik, Popper 
i Teichman reprezentowali Lwów na 
tym turnieju międzyuniwersyteckim. 

—— m 


Z muzyki. 


LJ L) . 
Sukcesy polskiej artystki 
za granicą. 
Lwów, 10. listopada, 

Marja Błażyńska, b. uczenica prof 
Heleny Oleskiej, wystąpiła w ubiegłym 
miesiącu jako wykouawczyni pieśni na 
estradzie wiedeńskiej, a recitalowi uta- 
'eniowanej śpiewaczki towarzyszyło — 
jak donoszą ..Der Tag“, „Wiener Allge- 
meine Zeitung” i „Neue Freie Presse“ 
-— niezwykłe powodzenie. Krytyka wie- 
deńska podnosi z uznaniem znakomite 
wyszkolenie i gibkość głosu, świadczą- 
cy o przejęciu się śpiewaczki, artyzm 
deklamatorski i, co nigdy nie zaszko- 
dzi, wdzięk ponętnej i interesującej a- 
parycj. Program p. Błażyńskiej obej- 
trował pieśni Moniuszki i Niewiadom- 
skiego, oraz utwory Greczaninowa i 
Rachmaninowa, niemieckich zaś kom- 
pozytłorów reprezeniowały dzieła Wol- 
fa i Schumanna. Liczne i doborowe 
audytorium, z przedstawicielami pol- 
skiej ambasady na czele, nie szczędzi- 
lo naszej artystce oklasków i zgotowa- 
ło jej nadzwyczaj serdeczne przyjęcie. 


(i. n.). 


FEJLETCN „GAZETY POR“ z 11. Xi. 1927 


M. A. FISCHER, 


D D Y 

EDYKACJE. 
NOWELA. 

Qodziennie od drugiej do czwarlej po 
południu, p. Em} Franquette, znakomity 
krytyk dramatyczny dziennika „Pelit Quo- 
tidien“, zmusza się do dłuższej przechadz- 
ki. 

Wczoraj, skoro tylko drzwi wejściowe 
zatrzasnęły się za nim, lokaj Józef. ukrad- 
kiem przeniknął do jego gabinetu. Bez 
szmeru otworzył bibłjotekę. Z pośród ksią- 
żek na pierwszej półce wybrał na chybił 
trafił cztery tomy, poczem udał się do an- 
tykwarjusza. 

,  —: Oto, proszę pana — cświaćczył — 
mam kilka druków, które pragnąlbym 
spieniężyć. Może zainteresują pana? i 


Kupiec obejrzał kolejno wszystkie to-. 
my, 

— „Le Voleur“ Henryka Bernsteina?... 
Ho, ho, egzemplarz z dedykacją... Šlicz- 
nie! — „Les Bouffons' Miguela Zama 
cois?.. Patrzajcie państwo, znów egzem- 
płarz z dedykacją... Wybornis! — „La 
Course du Flambeau“ Pawła Hervieu? .. 
Bez dedykacji. To gorzej. A teraz zo- 
baczmy osiatni tom.. „Que Suzanne n'en 
sache rien“ Piotra Vebera?.. I znowu e- 


gzempianz s dadysatją... 
skonale! 

Po chwili dodal 

— Proponuję siedem franków a wszys! 
ko razem. Tak jest, siedem franków. Li- 
czę po dwa franki za każdy tom z nadp- 
sem „oq aułora', tylko zaś jeden frank za 
tom bez dedykacji. 

Gdy kupiec dobywał pieniadze z kasy, 
Józef tymczasem odwróci! machinalnie 
karty tytulowe książek i odczytał kolejno 
trzy napisy, kreślone atramentem: 

A Kochany Emiiu Franquelte, 

mam przyjemność przesłać Ci te trzy 

akty 


lnesnuulidie, Uu- 


Twój stary drh 
licnryk Bernstein. 
Emilowi Franqueite, 
którego dłoń spodziewam się wkrótce 
uścisnąć, skladam ten egzeiupiarz „Boui- 
fons“. 
Mignel Zamaccis. 
Emilowi Franque'te 
w szczerej przyjaźni koleżeńskiej 
oddany 
Piotr Veber. 
To jednak ciekawe — pomyś!ał Józef — 
że nazwisko mego pama, dwie linijki pi- 
sma odręcznego i podpis autora wystar- 
czają do zdwojenia ceny książki!.. No?-ale 
temci lepiej! Nie ja będę się na to uskar- 
Zad. 


Wróciwszy wczoraj ze spaceru, Bmii 


1 


tranquetle parozrotnie zagiądal de szafy 
z książkami. Nie zauważył nawet gnik- 
nięcia kilku tomów, czemużby więc Józef 
nie miał dziś powtórzyć swego wykrocze 
nia? 

Jest obecnie pół do trzeciej, Józef udaje 
się do antykwarjusza, Użwigając cztery to- 
my, wzięte tym razem nie z pierwszej, je- 
no z ostatniej półki bibljotecznej. 

W drodze chwyta go nagle ciekawość: 

„Trzeba zobaczyć — mruczy — czy 
mam dziś tego towaru za siedem franków, 
czy za ośm?" 

Zatrzymawszy się w pierwszej z brze- 
qu bramie, odwraca okładki czierech ksią- 
zek. Oz!ąda celery karty tytułowe. 

— Tam do licha, ani jednego napisu! 
-— zawołał. — Tracę z tego powodu cztery 
franki! 

Czyni sobie wyrzuty: 

— Jesleś oslem, mój stary Józefie! 
Czyż nie mogłeś obejrzeć ksiązek przed 
wyjściem z domu?... Ale możliwaz to rzecz, 
by antykwarjusz znał charakter pisma 
wszystkich autorów?.. Czyż liczba osób. 
ogłaszających drukiem swe dziela, nie jest 
olbrzymia?.. Skoro te książki są' bez de 
dykacyj. dlaczegoż ja sam nie miałbym 
tch zadedykować? 

Wsiępuje do najbliższego urzędu pocz- 
towego. Uzbraja się w obeadxę. Uczyniw- 
szy gwałtowny, wysiłek pumięcs, bez wa- 


ds. 


hania wypisuje na karcie tytulowe, Teg 
go z czterech tomów: 
Kochany Emilu Franquette, 
mam przyjemność przesłać ci te trzy 
akty. 

Cofa się o krok, 
dzieło. 

Wybornie, wprost wybornie! Ten sta- 
ry dziwak antykwarjusz na niczeni się nie 
pozna. A teraz wlepmy mu podpis! 

Staramnie odcyfrowuje z okladki na- 
zwisko autora. Sadząc się na okazały za- 
krętas, podpisuje: 


ażeby csądzić swe 


stary druh 
Sołellea. 


twój 


Następnie po trzykroć usiłuje zmienić 
charakter pisma. Bez wytchnienia zdobi 
trzema dedykacjami trzy karty tytułowa 
irzech pozostałych tomów: 


Emilowi Franquelte, à 
dłoń spodziewam się wkrotce 
składam egzemplarz „Cyda'. 

Piotr Corneille, 
Emilowi Franquel'e, 
w szczere] przyjażni koleżeńskiej 
oddany 
Wililam Skakespcare. 
Emilowi Franqueite, 
w hołdzie i najglębszym podziwie 
J. Ch. Poqeelin, zwany Moliere, 


Tłum, F. M. 


którego 
uścisnąć, 


„GAZETA PORANNA“ z dnia 11. 


iislopada 1327 


MIŁE STOSUNECZKI SĄSIEDZKIE 
15-LETNI MALEC 
Lwów, 10. listopada. 

„ (—) W Wasylowie pow Uhnów, 
sąsiadują ze soba dwie rodziny, Ka- 
niowskich i Dmyterków. Rodziny te od 
dłuższego już czasu wiodą między so- 
bą spór, a w szczególności Ilko Ka- 
niowski na tle spdru o drogę, kilka- 
krotnie odgrażał się Marji Drnyterko- 
wej. Wreszcie 5. września br. doszło 
między llkiem Kaniowskim a Dmyter- 
kową do, ostrej wymiany słów, w 
związku z zarzutami  Kaniowskiego, 
że Dmyterkowa dopuściła się kradzie- 
ży kur. Przy wymianie słów Kaniow- 
ski wyraził się następująco: Ja tobi 
zroblu, 5zczo ty ne budesz widyła, 
szczo ja tobi zroblu”. W %yvmże mo- 
mencie porwał siekierę, zamierzając 
się w stronę Dmyterkowej, ale ta u- 
chyliła się i zbiegła do chaty. 

Wieczorem tego samego dnia Ka- 
niowski siedział pod swoją chałupą w 
stanie podchmielonym, gdyż dużo wy- 


Snjeg Wie; A 


Tretorn 


WAJLEPSZY WYAÓG 


Gabryel (ia 


Lwów, pl. Marjacki U. 


Małżeństwa” nienarsdza- 
nych obywateli. 


Zostały zniesione w Ghinach. 
Londyn, w listopadzie. 

(e) Najnowszy dekret prezydenta po- 
łudniowych Chin zniósł od wieków istnie- 
jące prawo, na mocy którego rodzice mogli 
zawierać związki małżeńskie w imienin 
nieurodzonych jeszcze dzieci. 

Jeśli w dwu rodzinach, stojących mniej 
więcej na tym samym szczebłu społecz- 
nym, spodziewano się potomków, ojcowie 
zawierali umowe małżeńską przysałych 
dzieci, spisaną na strzeępach swych sta- 
rych koszul, Umowa stawała się nieważ- 
na, jeśli urodziły się dzieci tej samej płci. 

Skoro zaś urodził się chłopiec i dziew- 
czyna, kontrakt nabierał mocy prawnej i 
w razie zerwania umowy płacono wysokie 
odszkodowanie. 

Prawo wymienione zastapiono innem, 
które dozwala zawierać związku małżeń- 
skie mlodzieńcom po ukończeniu 20 roku 
— dziewczeętom zaś po ukończeniu lat 
czternastu. 


SPECJALISTA chorób wenerycznych 

i skórnych oraz 
Dr. SCHWARZ EPA De h b. Se- 
kundar. szpit. państw. Lwów, ul. 5ŁO- 
WAĄCKIEGO 4. naprzeciw gi. poczty. Le- 
czenie plam, brodawak, włosów ełektro- 
lzą, diaterma i lampą  kwarcową. 

Tel. 16-61. 


obronie 


przed siekierą. 


NA WSI. — ZA SKRADZIONE KURKI SĄSIAD ZAPŁACIŁ „w — 
ŚMIERCIONOŚNYM STRZAŁEM POWALIŁ GOSPODARZA. 


pił alkoholu. Ujrzawsźy przechodzą- 
cego obok syna Dmyterkowej, 15-let- 
niego Teodora, wszczął z nim również 
kłótnię, zarzucając mu kredzież kur, 
przyczem zaczął się odgrażać, że po- 
łamie mu nogi, a wreszcie znowu 
chwycił siekierę, nsiłująz Dmyterkę 
uderzyć. Zaatakowany rzucił się do u- 


30naierska dzi 


cieczki, pobiegł do swojej chałupy, tam. 


z pod stosu drzewa 
wyciągnął karabin 
i zmierzywszy się do swego prześla- 
dowcy, wystrzeiił. Strzał był śmier- 
telny, gdyż Kaniowski trafiony w gło- 
wę, na miejscu wyzionął ducha. 
Młodocianego zabójcę  aresztowa- 


Str. 7 


r 


no i odstawiono do sądu. W śledztwie 
tłumaczył się, że działał w obronie 
koniecznej i nie miał wcale zamiaru 
zabicia Kaniowskiego. Wczera; stanął 
on przed sądem przysięgłych, oskarżo- 
ny o skrytohójcze morderstwo. Sqdzio- 
wie przysięgli zaprzeczyli pytaniu w 
kierunku morderstwa, oraz pytaniu w 
kierunku zabójstwa, natomiast 12 gło- 
salmi zatwierdzili pytania dodatkowe 
w kierunku przekroczenia granicy 
obrony koniecznej. Na podstawie tego 
werdyktu zasądził Trybunał DLmyter- 
kę na 3 miesiące więzienia. Trybuna- 
łowi przewodńiczył radca Antonie- 
wicz, oskarżał prok. Paklikowski, bro- 
nił adwokat dr. Kibitz. 


ewczynka. 


TRAGICZ ZNA ŚMIERĆ OJCA. — OBOWIĄZEK WOŁA! — 20 GODZIN CZY 20 LAT? — ZASZCZYTNE ODZNA- 


Paryż, w listopadzie. 
(D. Pisaliśmy już krótko o boha- 
terskim czynie 14-letniej Francuzki, 
Renée Uhossanotte. Oto bliższe szcze- 


góły tej niezwykłej historji, która na- 
zwisko małej bohaterki opromieniła 


laskiem najpiękniejszym i najjaśniej- 
szym, 

Prunay, to mała stacyjka kolejowa 
we Frencji, Strażnikiem kolejowym tej 
Mu *cowości był 

Jules Ghassenoite, 
któremu nieraz żona i córka pomagały 
w sprzwowaniu ohkowiązków koleĵjo- 
wych. 


| 


CZENIE. 


(Do ryciny na stronie 1-szei). 

W niedzielę wieczorem siedziała 
Renće przy oknie, zajęta wyszywa- 
niem jakiejś robótki. Rzuciwszy okiem 
ku torowi, ujrzała ojca, idącego z la- 
tarką ku zwrotnicy. Wiedziała, że o 
godzinie 20.52 przejeżdża przez stację 
Frunay pociąg ciężarowy z Reims, 

W kilka minut później rozległo się 
sapanie zbliżającego się pociągu. Swia- 
Ha latarni, ku której ciągle patrzyła 
dziewczynka. chwiało się jakoś dziw- 
nie, niepewnie, Robiło to takie wraże- 
nie, jakby ojciec ® 

zataczał się. 


Renée doznała „jakiegoś tajemniczesa 


rak m doraudawów kolejowych 


ROCENLICH DOSTAŁ ROX CIĘŻRIEGO WIĘZIENIA, URSINI I 


[> ECHEI- 


NER FO 8 NIESZĘCY, HERMAN PÓŁ ROKU. 


Lwów, 10. listopada. 

(© Z dużem zainteresowaniem 
oczekiwany wyrok w sprawie delrau- 
daen 175 tys zł, ma szkodę skarbu 
kolejowego przez b. urzędnika kole- 
jowego Henryka Róllicha, oraz jego 
tow. zgromadził wczoraj w południe 
w małej sali sądu karnego tlumy pu- 
bliczności, przeważnie krewnych i zra 
jomych oskarżonych, oraz mnóstwo 
kolejarzy. 

Wśród naprężonej uwagi przewod- 
niczący Trybunału radca Bodaszew- 
ski odczytał wyrok, mocą którego sąd 
usul winny oskarżonego Henryka 
Róblicha zbrodni spizeniewierzenia i 
zasądził go na rok ciężkiego więzienia 
z obosłrzeniami.  Teolila Wreiniego 
winnym współuczesinictwa w defrau. 
dacji, oraz zbrodni bluźnierstwa i za- 
sądził go ma eżmu miesięcy ciężkiego 


"więzienia. Bernarda 


| 
| 


Schsinera win- 
nym wspóluczestnictwa w deiraudacji 
zasądził na ośm miesięcy ciężkiego 


więzienia, oraz Jana Hermana win 
nym defraudacji zasądził na sześć 


miesięcy ciężkiego więzienia. Temu o0- 
stłatniamu uchwalił sąd zawiesić karę 
na 5 lat. W motywach wyroku zazni- 
czono, że sąd uwzględnił wszystkie 9- 
koliczności i dlatego tylko zastosował 
tak niski wymiar kary. 
Prokurator zgłosi! 
ważności, 6raz odwcisne z powodu 
niskiego wymiaru kary, odnośnie do 
wszystkich zaade Råwnocze- 
śnie i obrońcy zasądzonych Ursiniego 
I Schiinera zgłosili zażalenie nieważ 
ności i odwolanie, a zasądzeni Ursini 
i Herman zastrzegli sobie trzy dni do 
natzysłu. 


zez”lenie nie- 
kJ 


„Lepsze towarzystwa” zebrało Się 
W 


sądzie Karnym. 


: Lwów, 10. listopada. 

(—) Przed kilku tygodniami do- 
nieśllśmy o aresztowaniu Józefa Ro- 
senihala, za.ętego ostatnio jako inka- 
senta w jednej z firm lwowskich pod 
zarzutem sułeaerstwa i słrączenia do 
nierządn. Aresztowanie lo nastąpiło na 
Skutek doniesienia Anny Bednarskiej 
z Sichowa. która oskarżyła Rosentha- 
la, że czerpie dochody z nierządu, 
któremu oddaje się jej córka Marja. 
Rosenthal bowiem był kochankiem 
Bednarskiej i wedle zeznań matki jej 
Anny, zmnszzł ją do uprawianią nie- 


l rządu, zabierając wszelkie jej dochody. 


Wczoraj Rosenthal stanął przed sę- 
dzia Szulisławskim oskarżony o po- 
wyższe zbrodnie, Klasyczny świadek. 
Marja Bodnarska, zeznała dla oskarżo- 
nego korzystnie, zaprzeczając faktom 
naprowadzonynr w akcie oskarżenia, 
wobec tego sędzia nwolnil ga od wiry 
i kary. Na rozprawę tę przybyło 
mnóstwo kolegów Rosenthala, oraz 
mnóstwo koleżanek po fachu Marji 
Bednarskiej, którzy szczelnie wypełnili 
korytarz przed pokojem sędziego Szu- 
lisiawskiego, Po wyroku całe to towa- 
rzystwo uwolnionemu składało osten- 
tacrjnie gratulacje, 


ra 


niepokoju., Jakby przeczucie nieszczę- 
ścia obudziło się w jej sercu. Z naięże- 
niem śledziła ciągle latarnię. Nie amy- 
liło jej przeczucie. W pewnym momen- 
cie latarnia zachwiała się gwałtownie 
i zgasła. 

Dziewczynka pędem wybiegła z 
domku. Światło latarni zniknęło, 

— Ojcze! Ojcze! — wołała z wszy- 
stkich sił. Ale nikt nie odpowiedział 

Wówczas pobiegła szybko do dom- 
ku i wzięła drugą latarnię. Rozpoczę- 
ła potem poszukiwania. Niebawem spo- 
strzegła 

zwłoki ojca, 

który przyciśnięty został przez pociag 


' do wystającego zrębu skalnego. Rano 


skarżył Się ma ból w sercu. W ostatniej 
chwili zawiodły go widocznie siły, co 
stalo się przyczyną tragicznej kata- 
strofy. A 

Biedna dziewczynka z trudem przy- 
wlokla trupa do domku. Obawiala się 
uwiadomić malkę, która od kilku Ani 
była poważnie chora, Umieściła zwło- 
ki ojca na łóżku, mieszczącem się w 
pierwszej izietce | usiłowała go jesz- 
cze encić. Ale wszelkie jej wysiłki 
spełzty na niczem. Wówczas weszła 
do brzyicgłego pokou i z płaczem o0- 
powiedziała o wszwsikieni matce. Bie- 
dna kobieta zerwała się z łóżka i uj- 
rzała natychmiast, że wszelka pomoc 
| jest już kezsknteczna, ' 

W domku nastata chwila 

niesamowitego milczenia 
Matka i córka pogrążyły się w bezden- 
nej rozpaczy. i 

W tem znowu zadźwięczały szyny. 
/bliżał się pociąg z Sitlery. Renée rap 
townie ocknęła się. Wołał ją obowią- 
zek. 

Dziewczynka chwyciła latarnię i 
dała odpowiedni sygnał, Teraz zasta- 
nowiła się nad tem, co ją czekało. Zlu- 
zowana zostanie dopiero za dwadzie- 
ścia godzin. W tym czasie przejedzie 
60 pociągów. Musiała zatem przez dwa- 
dzieścia godzin wytrwać na posłernn- 
kn, zastępując zmarłego ojca. 

Nie zawahała się ani chwilę. Tuż 
po kilku godzinach odczula  zunełny 
brak sił, Była śmiertelnie zmęczona, 
ogarnęła ją niegwzeparta żądza snn — 
za wszelką cenę! Nadludzkim wysił- 
wai zdołała się opanować i przemós 
senność, Przez 20 godzin walczyła ze 
sobą jak bohaterka! 

Wreszcie przyszła zmiana. Skoro 
dzicwczynka ujrzała strażnika, mają- 
cego ją zluzować, padła zemdłena, 

14-leln'a bohalerka otrzymała za- 
szczytne odznaczenie od prezydenta 
Rzeczypospolitej francuskiej 


snn 
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liasto, wiecznie płonące. 


ROCZNIE 800 DOMÓW PŁONIE W KONSTANTYNOPOLU. — 60 TYS. SPALONYCH BUDYNKÓW W CIĄGU 


Konstantynopol, w listopadzie. 

(e) Czerwone języki płomieni, zieżą- 
ce ogniem domy — to wcale nierzal- 
kie zjawisko w Konstantynopolu. Nc- 
mal codzień mkną ulicami pojazdy 
straży ogniowej, które swym zgiełkiem 
i dzwonkami wywołują niebywałe ga- 
mieszanie. Nieraz się zdarza, że wy- 
siłki tej straży uwieńczone są uprag- 
nionym skutkiem, ale dwukrotnie w 
ostatnich czasach pastwą płomieni 
padły 

całe dzielnice. 

Tak np. spłonęła cała dzielnica w 
Skutari, kiedyś miasta derwiszów, a 
trzysta domów zamieniło się w parzy- 
nę. W samym Konstantynopolu spło- 
nęła cała ulica, to znaczy z górą 200 
domów i sklepów oraz 63 składy 
drzewa. 

Co jest przyczyną tak straszliwych 
i częstych pożarów? Przedewszystkiem 
sam system budowania, bo wznoszone 
tam domy są zazwyczaj budowane 

bardzo ciasmo, 
obok drugiego. a że jedynym 
jest drzewo, 


jeden 
materjałem budowiianym 
bardzo silnie wysuszone promieniami 
słońca, że urządzenia wodociągowe 
ciągle zawodzą, więc lada wypadek 
nicostrożnago obchodzenia się z og- 
niem, staje się dla Konstantynopola 
żywiołową katastroią. 

Jak dalece ogień daje sę we znaki 
ludności stolicy Turcji, wnosić można 


Jakie zwroty kosztów 
należą się inwalidom 
wojennym ? 


Lwów, 10. listopada. 


(e) Min. skarbu ustalilo: 

Inwalidzie  wojennemu przysługuje 
zwrot kosztów podróży odbytej: 

W celu sławienia się przed komisją 
wojskową lekarską (w następstwie czego 
wydane zostało ipo Taz pierwszy prawo- 
Irocne orzeczenie, stwierdzające utratę 
zdolności zamobkowej w związku ze służbą 
wojskową). 

W celu zgłoszenia się na wezwanie 
P. K. U. do ponownego ustalenia wysoko- 
ści utraconej zdolności zarobkowania po 
upływie okresu czasu, na jaki poprzednio 
ustalony był stopień inwalidztwa. 

W celu poddania się badanin komisji 
wojskowo-lekarskiej z powodu  pogorsze- 
nia się stanu zdrowa, gdy komisja pogor- 
szenie to stwierdzila. 

W razie wezwania przez komisję od- 
woławczą, jeżeli komisja ta uwzelędni w 
całości lub częściowo odwołanie inwalidy, 
od orzeczenia komisji wojskawo-lekar- 
skiej 

Gdy weawamo inwalidę przed komisję 
protezową w sprawach zaopatrzenia w a- 
parały ortopedyczne, jeżeli koszty sporzą- 
dzenia, względnie naprawy aparatu ponosi 
skarh państwa. 

W razie uzasadnionego zgłoszenia się 
w zakladzie, w celu leczenia choroby, po- 
zogłającej w związku przyczymowym ze 
shiżbą wojskową. 

Gdy wezwano inwalidę przez organa 
Min. Pracy w sprawach opieki zamknię- 
tej, szkolenia w obchodzeniu się z psem 
przewodnikiem, odbioru narzędzi dla 
ociemniałych, 

Gdy wezwano inwalidę z powodu za- 
rządzeń związanych z wykonaniem usta- 
wy o zaopatrzeniu inwalidów. 

W wypadkach tych przysługują inwa- 
lidzie wojennemu za czas trwania podróży 
diety w wysokości określonej w rozporzą- 
dzemiu wykonawczem, o Wo nie korzystt 
on z utrzymania w szpiłalu lub zakładzie, 
na koszt skarbu państwa. 

Inwalidom prołtezowym przysłngnje nad 
łn zwrał kosztów przesyłki pocztą prote- 
zy do naprawienia. jeżeli naprawa ma 
hyć dokonana, na koszi państwa. 


70 LAT. 

z danych, dotyczących statystyki po- 
żarów w ciągu lat kilkudziesięciu. 

Większe pożary pochłonęły: w roku 
1871 — 3 tysiące domów. w r. 1894 — 
350 domów. w roku 1895 — 362 do- 
my. w roku 4901 — 268 domy; w r. 
1904 — 332 domy: w r. 1906 — 1.200 
domów; w r. 1914 — 1.380 domów, 
a w roku 1917 aż 7.500 domów. 

Ogółem zaś w ciągu ostatnich !at 
siedemdziesięciu ogień strawił w Kon- 
stantynopolu 

60 tysięcy budynków, 

co daje przeciętną cyfrę niemal 900 
domów rocznie, 


Dziś stolica Turcji posiada, copraw- 
da, wzorowo pracującą straż ogniową, 
ale niedaryno jeszcze, nawet w czasie 
wojny światowej, tamtejsza straż nie 
miała nawet konie a narzędzia służą- 
ce do gaszenia ognia noszono w ręku 
lub ciągnięto na recznych wózkach! 


Wprawdzie każdy śpieszył się, bo za 
przybycie ma miejsce przed innymi, 
etrzymywiał nagrodę. Łatwo jednak 


domyśleć się, jak mało z takiej straży 
było pożytku, szezegółnie, że w Kon- 
stantynopolu zawsze było trudno o 
wodę. i b 


— 


podwójne życie agenta handlowego. 


18-LETNIA POLKA UZYSKAŁA ROZWÓD Z POWODU TRYBU 


ŻYCIA 
N. Jork w lislopadzie. 
(+) Conan Doyle w jednej ze 
swych nowel p. t. „Blizna“ opisuje, 
jak Sherlock Holmes ua wezwanie 
strapionej żony odkrył jej od szere- 
gu dni zaginionego męża —- w że- 
braku ulicznym. Mąż ów, jegomość 
zresztą bardzo solidny i inteligent- 
ny, przebierał się za żebraka po- 
cząlkowo, aby studjować „in anima 
vili“ życie uliczne jako temat de u- 
tworu literackiegó, później zaś na 
dobre rozmiłował się w zawodzie 
żebrackim. przynoszącym mu nic- 
złe dochody i codzicih szereg godzin 
poświęcał intralnemu zajęciu. 
Zupelnie coś podobnego zdarzy- 
ło się niedawno w Chicago. 18 - let- 
nia Polka wyszla przed 5 miesiąca- 
mi zamaż za niejakiego Johnsona, 


MĘŻA. 
który twierdził, że jest agentem 
handlowym pewnej wielkiej firmy. 
Onegdaj przechodząc ulicą spostrze 
gla oebdartego żebraka z rzęsacą się 
od zimna ręką, w kiórej !rzymał 
kilka ołówków i kubek biaszany. 
Ołówki służyły jako pozór sprzeda- 
ży, jednak przechodnie nie kwapiąc 
się do ich kupna, wrzucali drobne 
monety do kubka. To samo chciała 
uczynić i pani Johnson, gdy przyj- 
rzawszy się uważniej, poznała w że- 
braku swego męża, mimo ciemnych 
okularów, które mu zaslaniaiv cczy. 
Po powrocie do domu nastąpiła 
awantura, zakończona obiciem mlo 
dej żonki, która niezwlocznie opu- 


ściła męża i wułosła — z pomyśl- 
nym skutkiem — skargę rozwodo- 
iwa. 


nikatu zażartego 


ZIGTACZA marei, 


PIĘĆ CENNYCH ZNACZKÓW SPALIL DOBROWOLNIE W PIECU. 
Londyn w lislopadzie. | się niepomiernie usłyszawszy. że je- 


(+) Angielski magnat, lord Aber 
deen jest namiętnym filatelista. — 
Perłę jego zbioru stanowi ośm sta- 
rych egzempi. znaczków. będących 
unikalami. Przyjaciel jego. iord Bel 
moor, chcące sobie zażariować z du- 
my, z jaka Aberdeen chluhil się iym 
swoim skarbem, rozeslal do pism 
filatelistycznych anons, że poszuku- 
je właśnie owych znaczków. Oka- 
zalo się, że tylko pięć z nich można 
nabyć, a więc tylko trzy „perły“ 
zbioru Aberdeena są naprawdę u- 


Belmoor nabyl le duplikaty za 
poważną sumę. Aberdeen zmartwił 


nikatami. | 


go „unikały” znalazły konkurentów 
i zacząl z Belmoorcm pertraktacje 
o kupno owych okazów. Ten wresz- 
cie zgodził się po dłuższym oporze 
je odsiapić, przyczem nb. porządnie 
zarobil. Wówczas zapalony fiłaleli- 
sla momenlalnie w oczach przyja- 
cicla nabyvle coduvpiero za 3000 fun- 
tów szt. marki rzucił w płornień pie 
ca, oświadczając zdumionemu Bel- 
moorowi: 

— No, leraz moje marki są na- 
prawdę unikatami. Nie ponoszę ża- 
dnej siraly, bo posiradawszy kron- 
kurentów, podwoiły one swoją cenę! 


Walka z górami lodowemi 


pływającemi po bezmiarach oceanów. 


PROWADZĄ J4 SPECJALNA 
Nowy Jork, w listopadzie. 
x Po siedmiu miesiącach pracy na o- 
ceanie da poria w Nowym Jorku zawi- 
nęła ilotyla łamaczy Bór lodowych. W 
kwietniu wyruszy znow na peine mo- 
rze 
Od czasu zatonięcia „Titanica“, 
który rozbił się o uóre ločową, stwo 
rzyły Stany Zjednoczone specjalną flo- 
złożoną z 20 parowców. ktorych | 
jest  rozsadzanie gór „ado- | 
Załoga parowców Jest amery- 


s 


tę, 
zadaniem 
wych 


` 


FLOTYLA AMERYKAŃSKA. 

kańską, Koszty jednak utrzywani? es- 
kadry opłaca 14 państw. Dowcdea tej 
[loty jest kapitan R. 8. Witsor. 


Gickawy lo rodzaj zaj:e'a, połączo 
ny z wieloma trudann i nielezp.cezeń 
stwem, 

+  Słare wilki morskie aanowią zalo- 
ge siałków, przystłosowanyct do wałki 
2 górami lodowemi... 


Ze szczytu masztu przy pornocy 
szkieł cbsorwatorzy badają widnakręg. 


Nr. 83.9 


Upływa nieraz po kiika tygodni, nim 
wypatrzą górę lodową. 

Często trudno ją dostrzec, gdyż o- 
gromna masa lodowa znajduje się pod 
wodą, a ponad jej powiz.zchnią wy- 
gląda zaledwie wierzchołek. Takie gó 
ry 94 najniebszpieczniejsze. 

Skoro obserwator na re 1szeiż da sy- 
gnal: Góra lodowa w pobliżu — zało: 
ga spuszcza na wodę łod-ie motorowe 
i uzbrojona w świdry automatyczne, 
oraz zapasy substancji wybuch'wej, 
podpływa ostrożnie do góry lodowej 

W kilka minut po wywierccnu o- 
tworów i założeniu w nich miny, nav 
stępujc wybuch. 

Prawie nigdy nie zdarza się, aby 
góra rozleciała się po jedne; eksplozji: 
często trzeba zużyć 20—30 ładunków 
czasami zaś nie można wogólc iozsa. 
dzić bryły lodu. 

Wtedy jeden ze statków otrzymuje 
rozkaz patrolowania jej. Krąży wiec 
w pobliżu góry takiej, oświetła ją re- 
flektorami i ostrzega okręty przed nie- 
bezpieczeństwem. 

Patrolowanie trwa nieraz kilka ty- 


godni, aż golfstrom roztopi podwodną, 
masę lodową. Reszty zą* dokonają 
miny. 


Od czasu, gdy po oceanie krąży fla- 
tyla ]amaczy gór lodowych, wzrosło 
znacznie bezpieczeństwo żeglugi 
0 


ER WE WE FART Z ZCJE EC 
NADESŁANE. 


Jaśnie Wielmożnemu Panu 


Dr. Bolesławowi Kielanowskiemu 
Rutowskliego 23. 
składam  jaknajgoręisze podziękowania 
za bezinteresowną, ojcowską opiekę i ży- 
czliwość w czasie mej ciężkiej choroby. 
Aleksandar Witeszczak 
urzędn. Mgtn 


Serdeczne podziękowanie 


Gronu nauczycielskiemu składa 

za owację urządzoną w dniu Jej 

wyjazdu z Dobromila dnia 3. bm. 
i 1927 roku. 


Zofja Kossowiczówna 


amerytowana nauczycelka 7 kl. 
szkoły żeńskiej w Dobromilu. 


TRENCHCOAT 
PŁASZCZE i KURTKI 


1 
jedyne co do kroju i ja- 
kości dla Pań i Panów 
RAGLANY, KURTKI LODENOWE 
i SKÓRZANE, KAPELUSZE, BIE- 


LIZNĘ, KRAWATY, OBUWIE, 
a RĘKAWICZKI = 


po cenach niskich poleca 


AMERICAN HOUSE 


Lwów, Kopernika 5. 
=: Tel. 44-78. -:- 


NOWOŚĆ! 


Krem alabastrowy do zebów 


NOWOŚĆ! 


nańaje zebom śnieżną bialeść, nsanwą 

przykry zapach nst, działa orzeżwiająco. 
UWAGA! UWAGA! 

Do każdej tnbki kramn alabastrowego da 

zębów dołączamy bezpłałnie idealny śro“ 
dek do płukania nst. dziąseł i gardła. 

Prosimy żądać wszędzie 
KREM ALABASTROWY DO ZEBÓW 
z pinkanką. 93093 
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KRONIKA 


Listopada 
" Czwartek 
inarzeja z A. 


pad 
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REDAKCJA BEZWARUNKOWO MANU. 
SKRYPTÓW NIE ZWRACA 
———0 1m 
TEATR WIELKI. 
Czwartek 10 bm. „Szczęście Frania“, 
występ Jaracza z swoim zespołem. 


Piątek 11 bm. o godz. 12 Poranek ku 
uczezeniu Święta Niepodległości. 
Piątek 11 bm. o 7.80 wiecz. „Książę 


Niezłomny' — ceny najniższe popołudn» 
we (zmiżki nieważne). 
Sobota, 12. bm. © 3 popol „Legenda 
Bałtyku“ — ceny najniższe popoł. 
Sobota, 12. bm. o 7.30 wiecz. „Wśród 
sukien roztańczonych”. ? 


TEATR NOWOŚCI. 

Czwartek 10 bm. „Najpiękniejszu z ko- 
biet" 

Piątsk 11 bm. „Król kawy”, 

Sobota. 12. bm. „Najpiękniejsza 7 ko- 
biet“ 

x 

Teatr Wielki. Dzić jedyny gościnny 
występ znakomitego astysty, Stefana Ja- 
racza z własnym zespełem. Wielki arty- 
sta, który w ubiegłym sczonie pozyskał 
sohie swemi występami w naszem mie- 
ście ogólne najwyższe uznanie i serdecz- 
ną sympafję, ukazuje mistrzowską swą 
kreację w  komadji Wł. Perzyńskiego 
„Szczęście Frania". 

Jutrzejsze Święto Nicpodległeści roz- 
pocznie się o godz. 12 w południe Uro- 
czystością w Teatrze Wielkim. Na pro- 
gram tej podniosłej uroczystości złożą 
się: Prelekcja prof. Uniw. dra Olgierda 
Górki — Chóry Tow śpiewaek. „Bard“, 
pod dyrygenturą p. Wiktora Hausmana. 
recytacje artystów dramatu pp. Wandy 
Siemaszkowej i Janusza Strachockiego. 
oraz przepiękne śpiewy sole wybitnych 
sił opery lwowskiej, pp. Ireny. Cywiń- 
skiej i Edmunda Płeńskiego  Akompa 
njament objęli pp. prof Eug Kopp i Ta- 
deusz Seredyński. Nadta w programie u- 
czestniczy orkiestra 14. p. w'anów, która 
wykona „Hymn Narodowy* i „Wieniec 
Pieśni Żołnierskich*. Bezpłatne bilety 
wstępu na Uroczysłóść w Teatrze Wiel- 
kim wydaje Komitet w godzinach między 
9—15, w gmachu Urzędu Wojewódzkiego 
TI p, drzwi nr. 81. 

Wieczorem o godz. 7.30 na zakończe- 
nie Święta, daje Teatr Wielki przedsta- 
wienie wspaniałego  misterjum drama- 
tycznego Słowackiego-Calderona „Książę 
Niezłomny”, które poprzedzi przemówie- 
nie prof. Uniw. dra Leona Kozłowskiego. 
Bilety po cenach najniższych dramatu. 


x 
TEATR MAŁY: 


Czwartek 10 bm. o 7.89 „Wielka Re- 


Warszawska” (zniżki ważne). 
Piątek il hm. o 7.30 „Wielka Rewia 
wja Wars" | ważne). 


Sobota 12 bm. o 4 poput. 


„Baba Jaga, 
Kajtuś k Osi. , 


uuu wacili$ tia dieci. 
4 

Wspaniała Rewja w Teatrze Małym 

osiagnęla na wczorajszej premierze nieby- 

wały sukces. Wszyscy wykonawcy z pp. 
Rentgenem, Zabojkiną, Karską, Romani- 
szynem na czele byli przyjmowani gora- 
cymi oklaskami. Ewolucje baletowe 14 u- 
roczych „Girls“ w olłśniewających kostju- 
mach, przy akompanjamencie świetnej jazz 
bandowej' orkiestry, uzupełniały sensacyj- 
ny program. Rewja będzie powtórzoną tyi- 
ko razy parę, 

„Baba Jaga, Kajłus i osioł", oto tytuł 
fantastycznej bajki w dwu dużych aktach, 
która ukaże się w sobotę a godz. 4 popok 
i w niedzielę o godz. 12 w południe, na 
przedstawieniu dla dzieci. Eoyata kostju- 
my, dekoracje, efekty świetlne, śpiewy, 
tańce zobaczą dzieci w tej przepięknej baj- 
oe. Ujrzą srogą Babę Jagę, uciesznago 
osla (p- T. Ortym), chochlika, motylka o- 
raz przygody wesołego Kajlusia (p. Dadziń. 
ski), Ponadło rozegranie pierwszej nagro- 
dy za najtrafniejszą odpowisdź „es mi się 
dziś najhardziej podobało w teatrze dla 
dzieci“. Olbrzymi ten i interesujący pro- 
gram zakóńczy „Pat i Patachon'" idący na 
imieniny. Udział bierze cały zespól oraz 
gościnnie wysiępuiace mala Zosia i Dziu- 
nia N... i ulubieniec dziatwy Pawalek Du- 
dziński. Bilety nahvwać można codziennia 
w gmachu teatru Małego w godz. od 11 du 
2-giej. 
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VI. 


Tydzień Akademika. 


JAKIE ATRAKCJE PRZYGOTOW UJE MŁODZIEŻ AKADEMICKA 


SPOŁECZEŃSTWU 


Lwów 10. listopada. | 

OPERETKA W TEATRZE 

„NOWOSCI“. 

<) W piątek dnia 11. listopada 
br. w Teatrze „Nowości“ odegraną 
zostanie melodyjna operetka T. Mil 
lera „Król Kawy“. W głównych ro- 
lach wystąpią: p. Amalja Kaspro- 
wiczowa, Stanisława Rylska, p. 
Grabowska Mela, Dembowski, 1a- 
trzański i Szosland. Ceny miejsc 
normalne. Cały dochód przeznaczo- 
ny na rzecz 6 są Akademika. 


GDY ZOBACZYSZ CIOTKI; MĄ... 
To jej powiedz i wszystkim in- 
nym, że dnia 12. listopada (sobota) 
br. w salonach recepcyjnych Woje- 
wództwa odbędzie się Raut Repre- 
zentacyjny Wyższych Uczelni. Do 
nastroju EA CE 0 m aaa EO Aaaa się dwie orkie- 


Zniżki w Teatrze EARTE aS RUI ERI TOE na rewję 
warszawską są ważne tylko na czwartek 
dn. 10. i na piątek dn. 11. bm. Wszyscy 
uprawnieni do 7mżek w Teatrze Małym 
powinni w tych dwu dniach wykorzystać 
wyjątkową ulgę * jaką udziela dyrekcja 
Teatru Małego swoim stałym bywalcom 
nie zważając ną wysokie kcszła sprowa- 
dzeą rewji ze slolicy. 

Dziś czyartek 19. bm. o godz. 8.15 
wykonuje Pelskie Tow Muzyczne poraz 
pierwszy w Polsce epokowe arcydzieło 
Manlera: Pieśń o ziemi, symłionję na or- 
kiestrę, glos altowy i tenorewy w 6 czę- 
ściach. Partje solowe wykonują p. H. 
Leska i p. M. Sowilski, dyryguje p. dr. 
A. Soitys Pozostałe bilety w cenie zł. 

2 do nabycia w magazynie nut G. Sey 
AE ul Axkadejmcka i wieczorem przy 
kasie Polskiego Tow. Muzycznego. Jest 
to obowiązek kulturalny słyszeć to 
dzieło. 


J4 
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REPERTUAR KINQTEATRÓW: 

APOLLO: Ostatni uśmiech błazna, 

CASINO: ..W miłosnym ohlędzie“. 

GHIYERA: „Bunt krwi i żelaza”. i 
„Kochanka Szamoty'. 

FATAMORGANA: „Karjera medeki“ 

KOPERNIE: * Zmartwychwsianie, 

LEW: Wieża miłości. 

MARYSIENKA: Zmartwychwstanie, 

PALACE: Szał młodości. 

PASAŻ: „3 lwa polowań w Afryce" 

UGIECHA: Kurjer varski- 

Dl Te 
POLSKIE TOWARZZSTWO MUZYCZNE, 

Czwartek, 10. listopada, niedziela 13 
listopada: „Pieśń o ziemi“ Gustawa 
Mahlera na wielką orkiestrę i 2 głosy so- 
lowe. 9288-6 

—EĘ —— 

(jp) I znown zwycieżyła. Dzień wtor- 
kowy wydawał się przelomowym w życiu 
jesieni. Sluneczny i oiepły zrana, popołu- 
dniu musiał ścierpieć atak silnych wich- 
rów, które niby jakieś dzikie walahy ko- 
zackie z szumem i zaciekłością szalały po 
drogach i polach, łomotały się w gałęziach 
nagich drzew, pedziły przed sielne ławice 
zeschłych liści, które rozprószone i niepo- 
radne, pląlały się tam i sam niby popłoszo 
ne stada żółtych piskląt, co nie mogą zma- 
leść opiekuńczego skrzydła kwoki... 

Wieczorem wicher sprowadził swych 
sprzymierzeńców, brzemienne dżdżem 
chmury, które wylały na zieraię swe stru- 
gi... Zdawało się, że w tych strugach zato- 
nie wspaniałość jesieni, Ale ało wozoraj 
znów rozświeciło horyzont jasna oko s'oń- 
ca. Dzień nastał ciepły, słone:zny. 

(p) Wzór do naśladowania. W nowym 
domu Tówarzystwa pensyvjnego dla funk- 
cjonarjuszy przy ul. Na Bartach, wprowa- 
dzono inowację, o którą dawno Lwów siè 
upomina. Mianowicie przy każdej bramie 
(a jest ich cztery), znajduje się latarnia z 
namerem domu i nazwą uliwy, co wieczór 
umożliwia orjentację. Bylovby wskazane, 
aby Magistrat odnowie! i em zarządzeniciu 
wprowadził w całym Lwowie taxie cświe- 
llenie numerów damów pora VOGNA- 

(mp) Mała usterka a wielka przykrość. 
W gmachu Kasy Chorych przy ul. Braje 
rowskiej drzwi prowadząca z wąski ego ko- 
rytarzyka do kasy glównej, ctwierają się 
na zewnątrz. lak, że kto$ wychodzący z 


Ww 


SWOIM „TYGODNIU“. 


stry: salonowa i jazzbandowa p. 
Kordika oraz przepiękna dekoracja 
sali, wykonana staraniem studen- 
tów architektury. Zaproszenia wy- 
daje się w Hotelu George'a od godz. 
6—7-ej. Należy dodać, iż Raut po- 
przedzi część koncertowa, w której 
przyjęli łaskawy współudział naj- 
wybitniejsi artyści opery Iwowskiej. 


* 
II. DANCING STUDENTÓW AKA- 
DEMJI WETERYNARYJNEJ. 

II. Damcing Studentów 
Med. Weterynaryjnej odbędzie się 
dnia 18. listopada br. na zukończe- 
nie Tygodnia Akademika w salach 
Kasyna Oficerskiego. Obficie zao- 
patrzony bufei i świetna orkiestra 
jazzbandowa, przyczynią się nie- 
wąipliwie do powodzenia. Początek 
punktualnie o godz. 8-ej wieczorem. 


kasy głównej, bez wiasnej winy może u 
derzyć drzwiami osoby wychodzące z dru- 
giego oddziału kasowego, co zwłaszczą 
przy silnej frekwencji w tym oddxiele jest 
pg prawdopodobne. Zapabiee takim 
zderzeniom należaloby przez przerobienie 
drzwi tak, aby otwierały się do środka. = 
(jp) Czy pragniesz nsiąść w tramwaju? 
Tramwaj jest niezaprzeczenie miejscem, 
w którem można czynić wiele ciekawych 
obserwacyj i wysnuwać wiele wniosków 
socjologicznych. Syntezą tych wniosków 
może być stwierdzenie, że publiczność na- 
sza nie posiada w nadmiarze zmysłu spo- 
lecznego. Z wielu przykładów na te poda- 
ję dziś jeden. Tramwaj jest przepełniony. 
Na środku sloją nawet osoby starsze, z tru- 
dem utnzyrnujące równowagę. Ale na kw- 
kach pasażerowie rozsiedli się tak szerc- 
ko. że co najmniej dwa miejsca z każdej 
strany są niewyzyskane. Dlaczego każdy 
z siedzących nie pamięla, że i kto inny 
"ęeagnąlby usiąść? 
Rodziny po poległych i zmarłych żal- 
nisrzach polskich uprasza się u podi- 
ne adresów  zamieszkamią do Polskiego 
Towarzystwa Opieki nad Grobami Boha- 
erów, Lwów, ul. Halicka 20, If. p. 
Baczneść Obrońcy Lwowa! w 
wzięcia udziału w Uroczystem Nabożeń- 
stwie odprawić się mającen w kościele 
Archikatedralny m z okazji 9-cio lecia ôd- 
zyskania niepo ileg łości Państwa Połskie 
go zbiorą się wszyscy członkowie Zwią- 
zku Obrotieów Lwowa w piatek dnia 11. 
bm. o godz, 9.30 w lokal Związku przy 
ul. Rutowskiego Le 
Konsulat austrizeki we Lwowie 12. li 
stopada br. jako w dniu święta narodo- 
wego będzie zamknięty. 


Częściowe wstrzymaniu ruchu wozów 
tramwajowych w dniu Święta Niepodle- 
głości. Dnia 11. im. z powodu obchodu 
uroczystości Odzyskania Nicpodległości 
Polski w godzinach od 9.15 do 11 przed- 
południem zostanie wstrzymany ruch wo 
zów M. K. E. w cebrębie: Rynek, plac 
Bornardyński, ul. Batorego, wylot ul. 
Sykstnskiej-Legjonów i Wały Hetmań- 
skie (Kasa Oszczędności). Wozy M. K, E 
dojeżdżać będa z wszystkich końcowych 
stacji do wyżej wymienionych punktów, 
zaś dalsze kontynuowanie jazdy możli- 
wem będzie tylko przez przesiadanie. In- 
formacje udzielić l:qdzie na żądanie słu- 
żha ruchu M. K. ©. 

Towarzystwo ic kurskie. Posiedzenie 
Tow. lck. odbędzie się w pistek 11. bm. 

Czwarty wykłłd prof. dra Slan. Za- 
krz zewskiega pt. „ Wstęp do bistorjografji 
polskiej“ odbędzie sie w piątek dnia 11. 
Bm. o godz. 19 (7) w sali Kopernika Uni- 
wersvtet, ul. Marszałkowska 1. 

Wykład X. prof. dr. Piotra Stacha ,.Z 
podróży do Ziemi Świętej odbędzie się 
we czwartek 10. bm. o 7 wieczór w Czy- 
telni Katolickiej (ul. Piekarska 28. I. p.) 
Wstęp wolny. Goście mile widziani. 

Prezydjum l.wówskiego Stowarzycze- 
nia Kupców wzywa swoich członków, by 
w piątek dnia 11. mu jakc w dziewiccio- 
letnią rocznicę oswobodzenia Polski, w 
czasje trwania uroczyślości, tj. ad podz. 
10 da 12 mieli sklepy swaje zamknięte. 

W Kal. Związku Polek. ul. hutowskie- 
go 10, w piniak 11, 6 godz. 5 jap wygłosi 
referat proi. dr. Fr. Grór pł. „Zmaczenie 
kobisty w państwowości katoli fckiaj”. 


ćelu 


Akad. 
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Wynik konkursu na najiepszy tytuł 
dla hbigjeny popdiarnej. D. 8. bm. sąd 
konkursowy, złożony z pp. prof. Lenr- 
Spławińskiego, prof. Przybylskiego i dr. 
Węgrzynowskiego wobec wielkiej ilości 
trafnych odpowie'lłzi podwyższył nagrody 
do sumy 70 dolarów i uznał za najsto- 
sowniejszy tytuł cła dzieła o higjenie po- 
pułarnej „Skarbiec zdrowia i życia“. Au- 
torem okazał się dr. Jurim (Lwów). Dru» 
gą nagrodę otrzymała dr. Piotrowska 
(Lwów), która przeznaczyła swą premję 
na Tow. Walki z gruźlica. Trzecią nagro- 


de rozdzielono między pp. A. Banacha 
(Kraków), M. Boggia (Lwów). S. Herba- 
czewskiego (Warszawa), Z.. Lepszynę 


(Lwów), H. Sarnecką (Brzesko) i R. Tyca 
(Kępno). 


_ Przedstawienie dla młodzieży urządza” 
ja uczennice gimnazjum im. J. Słowackiego 

w sobołe 12 bm. na scenie szkolnej w I. 
kw gimn. przy ul. Kubali. W progra. 
mie: „To nikomu nie szkodzi” komedja w 
2 odsł.; „Wieczorem“ baśń Majkowskiego 
w 38 odsł.; „Grajmy teatr“ djslog. Początek: 
o godz. 17. Bilety w cenie 1.50 zł., 70 gr., 
siojące po 50 gr- sprzedawać będzie kasa 
przed przedstawieniem. 

Żebractwo stosowane. Jak wszystkie 
zawody wolne i niewolne, podobnie i że- 
bractwo uległo w ostatnich latach flui- 
dalnym wpływom postępu. Żebrak jest dziś 
człowiekiem bardzo uspołecznionym, któ- 
ry dba już nie tylko egoistycznie o własne 
swe dobro doczesne, lecz takża i o dobro 
moralne swych klijentów. Jak wiadomo, 
największem dobrem człowieka jest jego 
obre serce, to też żebrak  wsvólczesny 
stara się jaknajusilniej o dobrotliwość w 
naszym własnym interesia. Np. onegdaj i 
wczoraj zgłosił się do szeregu uklepów przy 
pl. Marjackim jakiś żebrak, wcale atlety- 
cznej budowy i w tonie energicznym żądał 
od personalu — jałmużny. Giy mu odma- 
wiano, powołując się, że zwyczajowo da- 
je się jałmużnę w piątek, żebrak oddalał 
sią wśród objawów silnego poirytowania, 
zapowiadając, by przygowwano gotówkę, 
gdyż następnego dnia ponowi «wcja wizy: 
tę. Doprawdy żcbractwo nadto się u nas 
rozwielmożniło w ostatnim czasie. 

Poranek kinowy. Staraniem Koła Ro- 
dzicielskiego gimn. II. im. Szajnochy od- 
będzie się w kinie „Lew“ w niedzielę 13. 
hm. o 11.30 poranek kinowy. Wyświetlo- 
na będzie świetna komedia amerykańska 
„Król* z Adolfem Menjou i Bessie Love, 
oraz arcywesoła dwuaktowa farsa. Bilety 
po 1 zł. i 50 gr. przy kasio Dochód dla 
biednych uczniów tego gimnazjum. 

(—) Co wezoraj skradziono we Lwe- 
wie? Na szkodę Janiny Łemejdy, zam. 
przy ul. Jabłonowskiej 34, skradziono 
z garderoby fabryki czekolady przy ul. 
Asnyka 9. płaszcz damski wartości 130 
zł, — Katarzyna Svmczyszyn, zam. Bocz- 
na Lubieńska 7.. doniosła policji, że nie- 
znany sprawca skradł rozmaite rzeczy 
wnrtości 200 zł. na szkodę cegielni Kier- 
man i Ska | 

(—) Aresztowania. Do aresztów poli- 
cyjnych oddano wczoraj: Antoniego Ka- 
mińskiego za kradzież dorożk: wraż z ko 
niem warfości 1500 zł na szkodę Wło- 
dzimierza Leszczyka, oraz Jana Chmu- 
rzyńskiego i Michała Kozaka pod zarzu- 
tem kradzieży sklepowej. 

(—) Złodziej przebity nożem. Niezna* 
ni sprawcy zapewne towarzysze zawodo- 
wi złodzieja  dozorowego Stanisława 
Gwlaźżdeckiego w tzasie jakichś pora- 
chunków przebili gi nożaini tak, że Po- 
gotowie ratunkowe musiało go w groź- 
nym stanie odstawić do szpitala. 


SULFOGOL,  „ŁAGKODI” 


wypróbowany środek w chor'bach dróg 
oddechowych (kaszel, chrypka it. d.) 
Do nabycia w aptekach. i 
Cena flaszki syropu zł. 2'40. 
——N 


Do dobrej kawy konieczna cykorja 
Bohma 


M = 


Z błagałlną prośbą udaje się uboga sta- 
ruszka lat 67 licząca, kaleka na. nogi —do 
serc litościwych państw o udzielenie po- 
mocy doraźnej, żeby się mogla ochronić 
ol głodowej śmierci. Datki do Administra- 
cji dla Wiktorji. 


—— 


Uboga słarnszka, 65 lał licząca, kaleka, 
ma amputowaną nogę i uszkodzona rekę, 
wskutek czego iest zupelnie niezdolną do 
pracy, prosi o łaskawą pomo. Dałki skies- 
róować należy do Administracji, dla staru- 


szki kaleki. 
wf A 
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klan” zdemaskowany. 


OSZUST, MORDERCA I SZANTAŻYSTA. — JACHT I DIADEM KORONACYJNY. — MR. IWANS CHCIAŁ ZO- 


Nowy Jork, w listopadzie, 

(HA Popularność „palriotycznych 
rozbójników amerykańskich, członków 
równie wsławionego, jak niehezpieczne- 
go „Ku-Klux-Klanu' zaczyna w Sta- 
uach Zjednoczonych male coraz bar- 
fńziej. Raz po raz wybuchają skandale, 
rzucające na  „ideowość* „ku-Klux- 
Klanistów“ bardzo ujemne światło. 
Najpotworniejsze oskarżenia skierowa- 
no obecnie przeciwko kierownikom tej 
organizacii zbrodniczej, klóra na sztan- 
darze swym wypisała haslo prześlado- 
wania katolików, żydów i mnurzynów. 
Nawet sami członkowie „Ku-Klux-Kla- 
nu“ wystepują nieraz przeciwko swoim 
wodzom. 

I tak sckcja „Ku-Klux-Klanu“ w 
stanie Pensylwanji na podsławie ostat 
nich wypadków oficjalnie wysłąpiła 
przeciwko „cesarzowi Klanu“, 

Hiramowi W. Iwanzowi 

i oskarżyła go przed sadem o niezii- 
czone morderstwa, osznstwa i szantaże, 
To oskarżenie wyrost druzgocące po- 
paparte jest bardzo obfitym materja- 
łem dowodowym, Okazało się, że czło- 
wiek, który kierował dła celów „ideo- 
wych' tysiącami ludzi, korzystał z 
całej organizacji tylko dla celów ogo- 
bistych i maierjalnych, 

Ten Mr. Iwane, który do organiza- 

i „Ku-Krux-Klanxu wstąpił jako cezio- 
wiek zupelnie ubogi, posiada dzisiaj 
n. p. 

wspanialy jasht, 

zbudowany za pieniądze organizaci j 
urządzony z nicbywałym przepychem 
Żona iego otrzymała z jego polecenia 
od centralnej rady organizacji 

diadem .korenacyjny', 
który nie ustępuje koronom monżrch'ń 
europejskich. 


Według aktu oskarżenia Mr. Iwans 
operował w ciągu kilku lat sumą 
BQ0-set miljcnów dolarów. Mhozumie 


się, iż wiele pozesłało w rekach Dez- 
interesownefo cesarza". 
zest dzisiaj właścicielem Brown Invre- 
stement QGompaay, przedsiębiorsiwa. 
którego majątek wynosi 20 mtljonów 
dolarów, a pozatem udziałowcem wie 
innych wielkich firm. Oskarżenie dn 
wodzi, że mr, Iwans w rozmaitych 
częściach Stanów Zjednoczonych orga- 
nizował 
szmcznie powstania i rozruchy, 


aby w ten sposób zwioksznć ilość 
członków  „Ku-Kiux-Klanu'. Skoro 
bowiem odbywały się na Zachodzie 


pogromy katolików i murzynów. prze- 
rażeni ludzie zapisywali*sie fo organi- 
zacji, aby się uchronić przed rabun- 
kiem czy nawet Śmiercią, 

"Przed każdym  zainscenizowanym 
rozdawano  możezyznam 


pogromem 


iszak [wans | 


STAĆ PREZYDENTEM. 

broń palną, a kobietom pałki i 
podobne „„imstrnmenły” 
no uczestnikum maóział w zyskach. 
Przed sędzią stanu w Pensylwanii le- 
żą obecnie liczne okazy ` broni ' jako 
corpus delicti poczynań zbrodniczych 
„Ku-Klux-Klanu'". URZ F 

Mr. Iwans jako cesarz“ Klanu za- 
slrzegł sobie prawo rozwiązywania 
grup lokalnych, a należy zaznaczyć, 
że w tym przypadku majątek . grupy 
iokalnej przypadał w udziale centrali, 
a dokładnie mówiąc, samemu mr. 
lwansowi, który w len sposób zgarniał 
do kieszeni samy wnprost kolosalne. 

Wśród świadków, zeznających w 
tym skandalicznym procesie, zaprzą- 
tającym opinię całej Ameryki, znaśdu- 
ją się liczne osoby, które * zmuszone 


inte 


zostały do przeprowadzenia lynesu na 
murzynach. Niezliczona jest ilość 


szan 


oraz zapewnia 


| 


tażów i wymusz«ń, dokonanych przez 
„Ku-Klux-Klan* 'na katolikach, ży- 
dach i murzynach. Ci, którzy wystą- 
pili z organizacji, zdeponowali nawet 
tajne dokumenty, ` 
z których wynika, że mister iwans 
systematycznie przygotowywał swoich 
zwolenników do 
otwartaj wojny religijnej 

w Stanach Zjednoczonych w zamiarze 
wywiudowania się wśród tych zamie- 
szck na czoło prezydenta Stanów Zje- 
dnoczonych! 

Detektyw Joney, | który pozostawał 
w kontakcie z organizacią „Ku-Klux- 
Klanu“, zeznał, iż wskutek tej organi 
zacji setki rodzin poróżniło się, że 
ojcowie zmuszeni byli swpiegować i de 
nuncjować własne dzieci, a żony po- 
dawały mężów do czarnej listy, jako 
wrogów „Ku-Klux-Klanu". 


Kącik raedjową. 


PROGRAM AUDYCJI RADJOWZECH. 
Czwariez, 10. listcpada 1927. 

Warsnawa (1111) 19.55 Lekcja języka 
amzielskiego Gia początkujących. 20.30 
Kancer. wieczorny (Rmitowa. Ozimińsk: 
s«rzypzae. (M  Sawilski śpiew.) 
Spohr. Poarster. Pieśni Schumanna i N 
Stranssa. 22.00 s;znał czasu. Komunikaty- 


Kraków |(G00% 2000 Nemal z wieży 
Marawi iej- 20.39) Trapsm. z Warszgwy. 
EE Muzyka salmır Wh 

Pornań (Ì ZIW ponian erui y. 
22.00—24.00 Muzysa (amcęzny 

Wreciaw (312) 20.20 Koncert symfe- 
uiczny (Haydn, Buchal, (rraenev). 22.30 
Lancing. 

Królewiec (529) 20.15 „Porwanie Są 
binek“, farsa w 82 aktach Schonihena. 

Praga (249) 10.50 Koncert syn! nnie 
nv Gzeskiej Filharmonii (G IANUS, ji 
Strauss. Fabirh), 22.20 Muzyka Eo 

Lipsk (5666, 20.15 Knraeerl orkiesir, 

Błutłgarł (380 20.00 Kancavl orkiesty 
svmmfonieznej i B. =chiilinzs- 
kompa repran) Eea. Silas Wo 
gner. Migas. 

Hamburg (3A4) 20,00 Wici poi 
Fr. Fchileroówi ćw recznicę urafzi 


pan. 


ty). lezytacje. orkioeslra symfoniczne. 
Trankfurt (125) 19.70 „Niziny” opera 
Alberta (Transam. z teatru). 


Langenbęrą (1598) 29.00 Koncert oris- 


shalny (Solista: Emanuel Feuermyumn 
czela, Roccherini. Shawiñsaki, Berlioz. 

Borlin (484) 20.50 koncerl orkjestral 
ny. 22.30 Daneing (l.ckcja lańca) 


Wieden (ar 19 


symfas. Mendelsohn, 


50 Roneert A. ork. 
Respighi, Korngold, 


Mezari, | 


Udoskanalajcie odbiór audycji dałakosiężną lampą 
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Wyrób T-wa „OSRA RYS, 


detek erową. 


„ELEFUNNEM 


Gółdmrark (Transm z dużej zali low. 
Marz). 
Piątex, 11. listopada 1937, 
Warszawa (111) Kraków (132) Po- 
znaB (2-10) 20.15 Transma k Tee 
symfonicznego z  Filharmonji warszaw* 
skiej, i 
Wiocaw (322) Godana pieśni (Panel 
Seebach — bas)  Baeihosen, Schubert 
Drakme 
S Królzwier (320) Koncee! symlonicze : 


Jobsia: Nlexamdor Boromsky. Dyrpeg: 
Jasza Horenstem) Havlun. lisz, Nielemn. 

Praga WMD EDIO Koncert solietua 
[ort Fprew). 

Iondyn (SAI) 21.00  koneert z okazr 
rocznicy zawieszania wojny światowe; 
Orkiestrą rymloruczna rrlegra Fectheee- 
ma. Symfonie Nr. 9 Przemówienie Laonis 
Frzlfoura » 

Lipsk (266; INOR „elly apera tra 


ziczna G. Verdiego (Transmisia ż iealu;- 
20 Dancina: 

Trankiszt | 
fori s 


20 (0 


SłaMgart (SEM 


Korsopi 6 wr Erann Sohieł z 
WŁ tarowitz. 22.00 Dancing. 

Lanpgenkerg (468) 20.30 Gni Niezna 
nego Źolnierza”. (ragelig w 35 ak. Tawla 
Riutwmańś- 3 MU rha lanscena. 

amurg (304) 30.00  Kóncert pow. 
ulwarom R.: Wagner 

Berlin (184) 2060 Koncze erkierira} 
ny (Struwiński, R. Strauss). 22.30 Muzi- 
ka DOT! SLEowa. t 

Wiedeń (517) 1030 Koneerk Ernesla 
Dolmanylero Transm z sali koncertowej). 

Monacbjurs 5) 18,80 „Puabab”, apo- 


ra w i akcie C. Frankensteina, 21.00 Non- 

cort orkiestralny, 
Stockholm (454) 

„Tannhzii ser” 


Motala (1326) 20.25 


mera R. Wagnera. 


Nr. 8319 


Specjalna grupa zajmowala się. fa- 
brykowaniem „ostrzeżeń, które pote- 
galy na tem, że na domu stojącym na 
indeksie wypalono krzyż lub rzucano 
w pobliżu mieszkamia bombę. Te zna- 
ki były jakby wypowiedzeniem wojny, 
siraszliwem uitimatnm, którę pocią- 
galo za sobą Śmierć i ruimę, o ile ska- 


zany. nie byla tyle sprytny, aby 
zawczasu się okupić. 
Lecz jeden fakt ciekawy. Mr. Iwans 


— jak to obecnie stwierdzono — uzyskał 
swą godność wodza klanu 
droga wymuszenia. 

Zrazu starał się ją odkupić od swego po- 
przednika Wiliam Symmonsa. A gdy 
Symmons oparł się temu, użył lwans 
gwałlu. Pewnej nocy zamaskcwani ban- 
dyci napadli na Symmonsa. Wówczas 
Iwans zmusił go pod groźbą skandalu. 
do dcnueji. 

Te skandaliczne kisiorje sprawiły. że 
liczba  „Ku-Klux-kłanistów' zmniejszy- 
ła się obecnie znacznie. Z końcem roku 
1926 liczyła ta orgąnizacja jeszcze kilka 
miljonów uczestaików. Obecnie liczba ta 
spadła na 300 tysiczy, a proces rozkładu 
posuwa się coraz szybciej. 


| rv ORE W "WWE: WENE| 28) 


Śchorowaną staruszkę, 
pełnie do pracy, wdowę po muzykarńcie 
Teatru Wielkiego, polecamy  łaskawym 
względom naszych Czytelników. Składki 
pod A. F. przyjmuje Administracja, która 
również na żądanie udzieli adresu szcze- 
półowego. 4 


Dro nędzy. Naprawdę złotemu i nigi? 


niezdolną gr- 


ziezawodzącemu seren Czytelników na- 
szvcn polecamy wdowę po poważnym 


rzemieślniku lwowskim, matkę legionisty i 
obrońcy Lwowa. który zmarł z odniesio- 
nych ran — znajdującą się obecnie w obli- 
czu śmierci piodowej. Nieszczęśliwa sta- 
ruszka jest nadto ciężką kaleką fak, że z%. 
pelnie najdrobniejszej nawet kwoty ui» 


jest w możności zapracować. Datki przyj- 
„Matki 


muie  Adrunis'=arm Ja nbrańce 


GIEŁDY. 
GIELDA LWOWSKA. 
Lwów. 2. listopada. 
Suaia na rynku akcyjnyem naogół 
boz zmiany. i 
Cphrotv średnie, przeszżnie w akcjach 
przemysłowych 
Dla akcji bankawych i papierów pro- 
contowych ząimteresowanie stosunkowo 


| 
| amaire, 


Tcndencja miejcdnolita 
Usposohicnie spokojne, 


Obroty w akcjach. 
I wáw, %. listopada. 
poz. kon. 64, 4 proc. 
Lz. T. K Z. 55.59, Ake Bank Hipot. 1.30 
Pol. Bank Przez, 100, Cmielów 2% Ni- 
trat 0.30, Siersra g 1.25, Tespi 29.05, Zie- 
leniewski 22.75. 
GIELDA ZBOŻOWA. 

Lwów. 9. listopada 

Na Giełdzie ironsakcje w owsie i jęcz- 
mieniu browarnianym. 

Owies'w ramach dotychczasowych no 
towań. natomiast jęczmień browarniany 
nieco słabszy. 

Mąka pszenna 
nie. 


S proc. Państw. 


50 proc. spadła w cc- 


O©USO©N 


"Wdzięk i powab M PA. i delikatnej cery osiąga się i zachowuje przez codzienne 


'używanie wyrobów Crème Mouson. Łagodne mydło Crème Mouson oczyszcza w delikatny sposób 
inajwrażliwsze części ciała, a Creme Mouson usuwa wszelkie wady cery i przykry połysk twarzy. 


Po użyciu Creme'u Mouson skóra staje się miękka i gładka, je aksamit oraz oisniewająco piękna. 


MYDŁO CREME MO©USON 


GENERALNY PRZEDSTAWICIEL NA POLSKĘ ZYGFRYD BOCHNER i Ska, DZIED ICE. 


Nr. 8:19 


„GAZETA PORANNA" 


z dnia 11. listopada 1927. 


Pozatem ceny innycł, artykułów u- 
trzymane na wysokości ostałnich noto- 
wań. 

Tendencja naogół = a usposo- 
bienie słabe. 


KURSA ZBOŻOWE GIEŁDY 7BOŻOWEJ 
I TOWAROWEJ WE LWOWIE. 


Iwów, 10. listopada. 


Pszenica kraj. dworska ex 1827 750— 


760 gr. 45.50—46.50, Pszenica kraj. zbior. j 


ex 1927 730—740 gr. 42.75—44.25, Żyto 
małopolskie ex 1027 690 gr. 36.25—37.25, 
Jóczmień małopolski browarn. 670 gr. 
38.00—40.00, Jęczmień małop. przem. 640 
gr. 383.50-—35.00, Jęczmień małop. past. 
600—610 gr. 31.00—32.00. Owies małop. 
ex 1927 450 gr. 21.75-—35.50. Kukurudza 
rum. 31.50—32,00, Ziemniaki rafowane 
6.50—7.25, Fasola biała 45.00—55.00, Fa- 
sola kolorowa 53.50—55.50, Groch 14 
Viktoria 62.00—72.00, Groch polny 40.00 
—50.00, Bobik 35.50—26.50, Siano słod- 
kie krajowe prasow. 7.50—8.50, Słoma 
pras. 4.25—4.75, |lireczka 34.25-35.50, 
Len 60.00—63.00. Rzepak ozimy ex 1927 
60.50—62.50, Maka pszenna 40 proc. 
81.00—832.00, Mąka pszenna 50 proc. 
73.00—73.50, Mąka żytnia 65 proc. 59.00, 
loco Lwów, firysik kukurudz. 52.00— 
—53,00 Mąka kukurudziana 34.75— 
35.75. Otręby żytnie netto bez worka 
23.75—24.25, Otręby pszenne netto bez 
worka 23.50—24.00, Kasza hrecz. 73.00— 
74,50, Kasza jaglana 71.25—75.25, Kasza 
jęczmienna  62.00—66.00. Proso kra- 
jowe 37.25—39.75. Koniczyna czerwona 
krajowa natur. 26.50—29.50, Mak nie- 
bieski 115.00—135.00, siwy 85.00—-105.00. 
Worki jutowe wyr. Stradom Warta 138 
— 1.80, Częstochowianka 75 kg. za sztukę 
1.65—1.70, Worki używane dobre za szi. 


GIEŁDA WARSZAWSKA. 


Warszawa, 9. listopada. (Tel. G. P.) 
Dolary St. Zj. 8.55, Londyn 43.31, N. 
Jork 8.88, Paryż 3492, Praga 26.34 i pół, 
Szwajcatja 171.10, Wiedeń 125.49, Wło- 
chy 48.56, 5 proc. pożyczka konwers. 63 
i trzy czwarte, pożyczka kolej. konwers. 
61.75, pożyczka kolejowa 102.15, pożycz- 
ka dolarowa 82 i trzy czwarte, dolarów- 
ka 61 i ćwierć, 8 proc. listy zast. Banku 
Gosp. Kraj. 93, 3 proc. listy zast. Banku 
Rolnego 93. 

` Warszawa, 9. listopada. (Tel. G. P) 
Bank Handlowy 123, Bank Polski 158, 
Bank Zw. Sp. Zar. 94, Riovn Boveri 4.40, 
Warsz. cukier 5.50, Firlej 67, Łazy 0.47, 
Wysoka 139.50, Węgieł 119, Nobel 47.75, 
Fitzner 9.25, Lilpop hau 42, Modrzejów 
10.25, Ostrowice (4.50, Pocisk 3.30, Rudz- 
ki 60.60, Starachowice 77, Zawiercie 40, 
Żyrardów 19.25, Borkowski +4.10, Haber- 
busch 160, Spirytus 38.50, Żegluga 0.54. 


GIEŁDA KRAKOWSKA. 


Kraków, 9. listopada. (Tel. G. P.) 
Bank Polski 158, Żeglugn 0.25, Parowozy 
42.50, Górka 93, Stersza 9.60, Chodorów 
185, Chybie 5.45, Siersza el. 51.75. 


GIEŁDA ZURYCHSKA. 

Zurych, 9. listopada. (Tel. G. P.) Pa- 
ryż 20.36 i pół, Londyn 25.25 5/8, N. Jork 
5.18.57 i pół, Belyja 72.26. Włochy 28.31, 
Hiszpanja 87.91 i pół, Holandja 209.20, 
Berlin 123.57, Wiedeń 73.20, Sztokhohn 
139.50, Oslo 136.50, Kopenkaga 1390.00, 
Sotja 3.74 i pół, Praga 15.37, Warszawa 
58.20, Budapeszt 90.85, Bialogród 9.13, 
Ateny 6.87 i pół, Konstantynopol 2.76 i 
pół, Bukareszt 5.21, Ilelsingłfots 13.07, 
Buenos Aires 221 i ćwierć. 


GIEŁDA WHEDEŃSKA. 


Wiedeń, 9. listopada, (Tel. G. P.) Am- 
sterdam 285.39, Relgrad 12.45 i ćwierć, 
Berlin 168.64, Brukseła 96.57, Budapeszt 
123,91. Bukareszt 437 i trzy czwarie, 
Kopenhaga 189.55, Londyn 34,16 i ćwierć 
Madryt 120.15, Medjołan 38.63 i ćwierć, 
N. Jork 705, Osło 186.76, Paryż 27.66 i 
trzy czwarte, Praga 20.95 7/8, Sofja 5.09 
3/8, Sztokholm _390.30, Warszawa 79.86, 
Zurych 136,37, Amerykańskie 704.30, Nie 
mieckie 168.45, Jugosiowiańskie 12.40 i 
trzy czwarte, Polskie 79,72, Czeskie 20.91 
i trzy czwarte, Węgierskie 123,86, Szwaj- 
carskie 136.05, Penta majowa 0.69, Renia 
lutowa 0.745, Renta koronowa 0.57, Du- 
naj Sawa Adria 82.75, Kkankvercin 30, Bo 
denkredit 126.80, kiedilanstalt 67.50, An- 
glohank 5.60, tKinoleczny 0.99, Kompas 
0.99, Landerbank 20, Merkury 29, Kolej 
północna 1100, Czernicwce 59, Austr. kol. 
państw. 30.70, olej południowa 13.64, 
Goleszów 112, Cement 69 Alpiny 46.10, 
Berg u. Hutten 750 i pół, Krupp 17.50, 
Poldi Hutte 139.70, Prager Eisen 325, Ri- 
ma 148, Skoda 245 i pół, Siersza 772, Zie 
leniewski 18.10, Kanto 8, Karpaly 29.05, 
Galicja 89.50, Nafta 10.30 


a z 


GIEŁDA PARYSKA. 


Paryż, 9. listopada. (Tel. G. P.) Lon- 
dyn 124,04, N. Jork 25.47, Belgja 355, 
Hiszpanja 431 i trzy czwarte, Włochy 
139, Szwajcarja 491, Danja 682 i ćwierć, 
| Holt 1027 i pół, Norwegja 671 i trzy 
czwarte, Szwecja 685, Praga 75.60, Ru- 
munja 15.75, Niemcy 607, Wiedeń 359. 

4 a 1 


GIEŁDA LONDYŃSKA. 


Londyn, 9. listopzda. (Tel. G. P.) N. 
Jork 487 3/16, iolandja 12.07, Francja 
124.04. Belgja 34.93 i trzy czwarte, Wło- 
chy 89.18, Niemcy 20.43 i trzy czwarte, 
Szwajcarja 25.25 3/8, Hiszpanja 28.73, 
Danja 18.17 i ćwierć, Szwecja 18.10 3/8, 
„ Norwegja 18.45, Helsingfors 193.20, Pra- 
ga 164.25, Wiedeń 84.49, Warszawa 43.50. 


OBROTY PRYWATNE. 
Lwów, 10. usłopada. 
Tendencja chwiejna, zwyżkowa, 
usposobienie mocne. Obroty liczne. 
WAT "TY. Dolary ameryk. €87 — 
do 688 — dolary kanad, 6.85" — 
do 8.86 - korony czeskie , 0..6 25 
do 0.2650 szylingi 2nstr. 1.5 
go 1.266— leje 0.0533 do 0'575 
franki francuskie 0.3450 de 0.35 — 
franki szwajcarskie 1 71'— do 1.” 1 50 
funty szterlingi 43 20— do 4 50 
Czerwi ńce sowieckie za jeden 3020 


do 31 10. |» 
7ŁÓTO. 20 koron 36 40)— de 

WTE 20 franków 344 *— do 

378 20 marek n. 4- 5”— do 

8) — 10 rubli ros. 40.80) — do 
«7 0) — 

S$RFBRO. Korona anstr. ".66 — 
de ©. 650 5 kor. austr, 345 do 
340 foren- austr- 172 de 
1:-75°— ruble ros. 285 — d 290 

za rubel i42 do 1 45 


k+ ejki 


OGŁOSZENIA. 
EZ ZJ 


DWU młodych panów ratsnisirz i dr. med. 
poszukują znajomości 2 b. przystoj- 
nych pań w wieku do R lat, z tempe 
Tamentem, miłych, niezależnych i bez- 
interogownych. Cel mairymcnialny. 
Adm. „Gazety Porannej' „lim. 9. i Dr. 
K.'. Dyskrecja zapewniona. 9330 


RUPNO i SPRZEDAŻ. 
12 groszy za wyraz. 


MOTOCYKL Harley-Davidson dwu cylin- 
rowy, z aluminjowym  przywózkiem 
Torpedo, sprzeda okazyjnie „„Cyclecar", 
Lwów, Romanowicza 9. Telefon 20.01. 

9323-3 


wh 
x 
Fo 


FORTEPIANY, pianina kupuję. 


Gotówką 


płacę. Nowacki. ul. Piłsudskiego l. 17. 
3375 4 
BYLINY KWIATOWE " siutak€, po 20 


gr. sadzonki bzu po 30 gr, krzewy n- 
zdobne i drzewka owocowe sprzedaje 
się do-20. bm. Piaskowa fla. 93823 


m 


MIESZKANIA, Sära t 
10 groszy za wyzaz. 


LOKAL sklepowy frontowy zaraz do wy- 
najęcia. Zgłoszenia Ormiańska 3, Księ- 


parnia. 9363 
WDOWA ze ster ziemiańskich przyjmie 


inteligentne panienki na mieszkanie z 
utrzymaniem, z prawem użycia piani- 
na. Murarska 49, parter od 9—1!. 9326-2 


TARNOPOL 3 pokojowe mieszkanie z kom 
fomlem zamienię na podobne we Lwo- 


wie. Zgloszenia do Administracji pod 
„Zamiena . 9318 
MIESZKANIA 4—5 pokojowsgo z kom- 


fortem poszukuję, ew. zamiana za 3-po- 
kojowe. Dr. reck, Ochronek 9. 9374 


WOLNE PUSALUJY 
10 groszy aa wyraz. 


Kilka sko obi 
alka siów o sposobie 
prania wełn 


T IE trzeć wełny przy praniu. 
| Mało kto zastanawia się 
nad tem, że specjalnie starannie 
należy prać wełnę, dobierając z 
premedytacją odpowiedni środek 
do prania. Jedynie LUX 
wytwarza specjalną pianę, która 
jest jedyną w. swoim rodzaju 
arcy-czystą, łagodną, ale wprost 
niemiłosiernie usuwającą brud 
pianą, w której realizuje się cud 
idealnego prania, ~ 


Sposób użycia 
ai łyżkę LUX'u w wodzie 


jest tylko 


/ Lux prawdziwy Pana 
zabieczętowanych paczkach. 


Str. 11 


dA 


wrzącej (pół miednicy) i ubić 
gęstą pianę. W letnich mydlinach 
prać ubrania przez staranne 
wyciskanie brudu z wełny, nigdy 
zaś przez tarcie. Kia s 

spłukiwać w letniej zie, 
zmieniając ją | kilkakrotnie. Suszyć 
zdala od ognia w równej tempe- 
raturze. Do suszenia, ubrania 
wełniane powinny być rozkładane 
na prześcieradłach, a w miarę 
wysychania układane według 
pierwotnego fasonu. Kto pierza 
według tego przepisu, tego ubra- 
nia zawsze wyglądają jak nowo. 


w oryginalnych 


Wzamian za zwrócony nam 
kupon wyślemy gratis prób- 
kę Lux'u wystarczającą na 
próbne pranie oraz ilustro- 
waną broszurę o Lux'ie. 


PRÓBKA DARMO 


KUPON. 


na próbna pranic. 
Imię i nazwisko 


T:P.g3—230X 130 


Do "Sunlajt"" Spółka Akcyjna, Skrżynka Pocztowa 
470, Poczta Główna, Warezawa.—- 
bezpłatne przesłanie mi próbnego pakietu Lux, wystarczającego 


-Uprasram o 


Sunłajt Spółka Akcyjna, Warszawa. 


POKRÓJ frontowy, elegancki, (centrum) 
z wykwintnem utrzymaniem dla, 1 lub 


2 osb, do wynajęcia. Adres w Admin. 
9342-2 


STAJNIA na 4 konie, wozownia i szopa 
na siano w śródmieściu, zaraz do wy- 
najęcia.  Zgłoszonia do Administracha 


„Gazety Porannej* pod „Zaraz Zielona” 


9349-8 


ZASTĘPCÓW akwizycyjnych z prawem 
inkasa na Lwów i. Wschodnią Malopol- 
skę poszukuje bardzo poważne wydaw- 


nictwo. Zgłoszenia przyjmuje Biuro 
Ogłoszeń „Glob“, Kraków, Tyniecka 
32, pod „Wysoki dochód”. 9353-2 
INŻYNIER budowy maszyn, specjalista 


w silnikach spalinowych i parowych po 
szukiwany. Obamani z budową mły- 
nów mają pierwszeństwo. Szczególowe 
oferty wraz z odpisami świadectw i re 
ferencjami pod „Fachowiec do General- 
nej Ekspedycji Ogłoszeń, Lwów, Legjo- 
nów 1. 9370-2 


POSZUKIWANY medyk z ostatniegó to- 
ku, który mógłby dawać iniekcje. Wyna 
grodzenie według umowy. Oferty do 
Adm. „Gazety Porannej' pod .,Injakcje'*. 

9379 


| POSZUKUJE się złolnego ukwizżytora do- 
kładnie obznajomionego z branżą elektro- 
technieazną. Zglosz, pisemna z podaniem 
dotychczasowego zajęcia, kwalifikacji 


oraz warunków pod adresem: Polskie 
Zakłady Siemens, Lwów, Jagiellońska 
TV 9273-3 


POSADY POSZUKIWANA 
3 grosze za wyraz. 


MŁODA osoba zajmie się samvistnem za- 
rządem domu tylko na wyjazd. listy pod 
„Wyjazd“ do Administracji Porannej, 

9329-5 


MAGISTER farmacji poszukuje posady 
we Lwowie od 1. stycznia. Zgłoszenia: 


Administracja „Porannej“ pod |,Ma- 
gister“. 9377-2 
EMERYTOWANY państwowy urzędnik 


podatkowy (rachunkowiec) znający się 
na obliczaniu podatków, poszukuje od- 
powiedniej posady w dobrach ziem- 
skich lub instytucjach „prywatnych. — 
Łaskawe zgloszenia do Administracji 
pod „Emeryt 24. , ` 9371 


ZARZĄDCA dóbr z ukończoną szkołą 
rolniczą i kilkuletnią praktyką. umieją- 
cy solidnie pracować, zmien! posadę na 
ordynurję we większym falwarku. Ła- 
skawe zgłoszenia do Administracji „Ga- 
zety Porannej“ pod „Stefan LI". 9381 


„GAZETA PORANNA" z dnia 1. i:stonada 1827. 


OD pde WIEKU POWSZECHNIE rem ©Qgórkowy nadaje pękną | s 
ZNANY ZE SKUTECZNOŚCI i delikatną cerę. LT:GLĄNO| DZT 
x RAGO Krem Venus usuwa pryszcze, li- 5 KOWA Í. SK j 
par~ "340 szaje i piogi. e „Z ` 
SST. GÓRSKIEGO Agaiol i Mentolin najlepsze prosz- | N89 
=aaiAwa ki do zębów. 4 30 J3 ŻE 
zapat E zksikans po jednywi uż”ciu usuwa Dz" WSUWA NAJSILNIEJSZE. 
przykry zapach potu. Ev < s 
LABYRALTURBJUM-BT. GORSKI, WARSZAWA 30 AT. L 
. Żądać wszędzie BE 32 RA BOLEGH OWY. 
pacae e a, = X ABRYKA CHEMI : 
; cZNO-FAR 
$ ROŻNE DONIESIENIA, AU „AP.KOWALSKI” SZ 
K 10 groszy za wyraz. = zę 


FOSZUKUJE się obiadów 
nażkach do domu, blisko okolicy uł. 
Kosciuszki. Listy: Jakób Bijug, ul. Ko- 
ściumzki 6, 9345-3 


DO P. T. WŁAŚCICIELI I REALNOŚCI 
Przy zakupnie puszek na śmiecie prosze 
uważać na nakrywy, których obramowa- 
nie ma być żelazne, a które wykonuje 
jedynie lirma Sł. Cwenarski, Akademie- 
ka 21 lub Staszica 5, licząc za szlukę 


po 30 zł. 9338-3 
WSZELKIE NAPRAWY zegarów, zegar- 
ków antyków po znacznie zniżoncj ce- 


rnie, wykonuje  pierwszorzędna firma 
Leopold Targalski, Lwów, pluc Akadc- 
micki 2 0322-3 


PRACOWNIA sukien, kosliumów LUCYNY 
przyjmuje wszelkie przeróbki, ul. Miko- 
łaa 18. I p 9277-5 


ŚNIEGOWCE | kalosze napraw zawczasu 
u nas sposohem elektrycznej wulkani- 
zacji, Luxor Kazimierzowska 4. DITS 


GRAMOFONY, maszyny, rowery tanio na- 
prawia Jakób Kosenman, Akademicka 
26. 0944-16 


MEBLE wszelkiego rodzaju na długoter- 
minowe spłaly sprzedaje i wy pożycza 
firma Jakób Czysz, uł. Rutowskiego 75 
naprzeciw Katedry. Rok założenia J894. 


DMYTROWSKI STEFAN unieważnia zgu- 
bioną książkę wojskową, wydaną przez 
P. K. U. Lwów. 3378 


ALTER Peist Strzyłki z roku 1588 unic- 
ważnia zgubioną książeczkę wojskowa 
wydana przez PKU Sambor. 2358 


ANDR.JOWSKI Michał unieważnia Zg- 
bioną AE wajskową PKU Stryi. 


i kolacji w me- | 


ŚNIEGOWCE PEPEGE' 


Fiumor. 


damskic z aksamitnym kołnierzem zł. 19:— 
M gabardynowe aksam. kołnierz. „ 2%— 
„ `` Bukienne z ciepłą podszewką  „ 23—, oraz 
w A . 
SNIEGOWCE marki „TRETORN“ 
w najnowszych fasonach poleca firma 
66 Magazyn L r Kili r Ki 1 
ERIKA” “iwa Lwów, Kilińskiego 1. 
(naprzeciw Kaw. Wiedeńskiej). 
Na prowincje wysyłamy za zaliczką Do zamówienia wystarczy Nr. bucika. 
CHAIM ORTNER recte Acker, Zastawie, 
unieważnia książeczkę wojskową PD. K. 
, U. Rawa Ruska, skradzioną na prze- 
strzeni Horyńce—Rawa Ruska. 93473 
NATAN SPITZER, Śniatyn, unieważnia 
książeczkę wojskową i kario mobilizą- 
cyjną, wystawioną przez P. K. U. Koło- 
mya. * 9353 
Dr. J. A, VOGEL, lekarz w Otynji unie- 
ważnia zgubione zaświadczenie na wy- 
konywanie praktyki lekarskiej na ob- 
szarze Polski, kartę na broń i dokument 
rejestracji "wojskowej. 9357-2 


UNIEWAŻNIAM zgubioną książeczkę woj- 
skową na nazwisko Ire Stramer Haro- 
dzów p. Dobrosin ur. 1895 wydaną przez 
PKU Rawa ruska. 9359 


UNIEWAŻNIAM zgubioną książcczkę woj- 
" skową na nazwisko Chaim Friedman, 

Magierów, urodz. 1898 r. wydaną przez 
i PKU Rawa. ruska. 9359 


UNIEWAŻNIAM skradzioną mi książecz- 
kę slanu służby oficerskiej wyslawioną 
„przez PRU ILwów-miasto. ArłamowskI 
Witold, kapitan rezerwy. 


— W jaki sposób 
się pani Slefanja. i 
— Ach, chciała powiedzieć jakąś plol- 
ve i nołknelu ją... i 


właściwie olrula Í 


93011 -3 


Nr. 


| Nakrycia Z chtńsniege srebra 


| w uajlepszym gatunku 94 sztuk (5 łyżek, 
bw ideiców, 6 uoży, 6 łyżeczek; 


ZŁ. 24- 
tylko u wytwórcy 
S. A. ROÓPSCHITZ 


& Lwów, Sykstuska 16, 


Maszyny. młyńskie 


WALC. KASPRY, KAMIENIE, JAGTEL- 

NISI, TRYJSRY, TURBINY, MOTORY 

ROPNE DIESLE, GAZOWE, TRANSKIEJE 

PASY. GURTY, GALĘ, SIATKĘ, POMPY, 

PRASY DO DACHÓWEK, OLEJARHIĘ, 
poleca na splaty 


„PILOT 


LWÓW, ul. BATOREGO 4, Tel. 1-79. 
7505-15 


zie 


8319 


an 


Rok zał. 1889, 


“alis lian LUGELSCY 


polecają 
U T R damskie 
i męskie 
GOTOWE i na ZAMÓWIENIE 
przyjmują wszelkie przeróbki 
Dogodne spłaty! Rutowskiego i 
Cevy niskie! Telefon 48-40. 
Towar doborowy! Lwów 


ME LE 
Sypialnie, jadalnie, salony. pokoje meskie 
oraz pojedyncze części, od najskromniej- 
szych do najwykwintniejszych po bardzo 
przystępnych cenach i ua dogodne raty 
poleca A 
S. BRÜCK, LWÓW, REJTANA 10. 

8680-8 

66 nierawodna pasta do 
„ESTA wygubienia a AA 
ków (odcisków) na nogach, brodaw. ek na 


twarzy i rękach, znana od 40 lat, wy- 
robu aptekarza 


E. SOKALSKIŁGO w KĘTACH 
Do nabycia w aptekach lub wprost 
u wytwórcy. 


ZJILETON . GAZETY POR“ z 11. XI. 1927 


G C. ANDREWS. 5 
W MASCE ROLI 
(Przekład z angielskiego.) 

(Ciąg dalszy.) 

Cisza. Nikt nie odpowiada, Nikt, 


nic nie rusza się w cieniu. A przecież 
widział — na własne oczy widziął po- 
stać jakąś w oświetlonych drzwiach: 
Żasłukał silnie w ścianę. 

— Przepraszam najmocniej, jestem 
zhłąkanym podróżnym. 

Wciąż cisza ta sama. Nerwy akto- 
ra zdzierżyć nie były w stanie. Wszak 
światło w oknie dowodzi, że nie wszy- 
stko tu śpi w tym domu. Wszedł więc 
do wnętrza. będącego zapewne przed- 
sionkiem, Prowadziło zeń drzwi kilko- 
ra — z tych jedne, wpółotwarte. wio- 
dły do owego właśnie oświetlonego po- 
koju. Ku nim skierował się tedy. 

— Proszę wybaczyć... Czy jest tu 
slo? 

Za lekkiem pchnięciem ręki drzwi 
rozwarły się na Ścieżaj i Wedderburn 
u'rzał przed sobą rozległą kwadralową 
sale. Objął okiem odrazu dwa świecz.- 
niki, płonące przy ścianie u kominka 


|od kn 
| IL" TR. 1" "WITHGW L W 


CENY OGŁOSZEŃ: 

Za wiersz | - szpaltowy milimetrowy 
(szer. 30 mm.) ogłoszenia zwykłe za tek- 
stem 12 gr., za wiersz 1 -szpalt. miiime- 
trawy (szer. 60 mm.) nadesłane 35 gr. 
za wiersz 1-szpalt. milimetrowy (szer. 
G0 mm.) po kronice 40 gr., za wiersz 
1-szpalłt. milimetrowy (szer. 60 mm.) w 
tekście (kronika, repertuar, dział ekono- 


JZ aw 
Z drukarni Spółki Wydawaiczej: GRODKI I PLEA, pod zarz. J. PŁOCKIEGO, we Lwowie. 


i slwierdził również, że w sali nie ma 
nikogo. Lecz'w tejże chwili targnął nim 
poważny niepokój, tak jakoś dziwnie 
znaną wydala mu się całość tej ko- 
mnaty. Zrozumiał dopiero po chwili: 
harwa ścian | obicia, oraz styl urzą- 
dzenia nie różniły się niczem prawie 


nak chwili dojrzil obraz, 
nad keminkiem. Był le portret 
dziutkięj, zaledwie 16-lętniej istoty. O- 


od dekoracji sceny, na której gral dziś | pięta w ściśle przylegającą białą, suk- 
rele bohatera sztuki. Stąd owo wraże- | nie, wysoko podkreślającą stan, jaj to 
ne wnętrza już znanego w tym obcym | było w modzie przed 50-ciu laty. trzy- 
mu domu. mała w ręku spory bukiet róż. Małą, 


Odkrycie to wydarło aktorowi glo- 
śny okrzyk z piersi, równocześnie zaś 
zualązł się jednym mąchinalnym sko- 
kiem na samym środku sali. Czuło się 
pustkę w niej, brak życia — pomimo 
świece jarzących się w kandelabrach, 
nimo poduszek. w nieladzie na dużej 


szyji, 
uczesane w pukle kunsztowne, 
Sowa. 


uśmiechały sie, 


rzy, rozgwieżdzionej parą głęboko, 


sofie rozrzuconych i.mimo. że poprzez | jednak fiuteznie poglądających oczu. 
oparcie poręczowego krzesła, stojącego | | dderburn przypatrzył się portreto- 
u kominka, na którym nie dojrzałby i. | Wi pieknej pany. poczem znów wrócił 


do 


skierki, zwigsało coś przeźroczo-lekkie- 
so, gdyby zwiawny, długi szal kobiecy. 
Zimnem też wiało zewsząd i Wedder- 
burn'em wstrząsnął dreszcz niemily — 
lecz równocześnie uwagę iecgo zwrócił 
u przeciwległej kominkowi ściany To- 
dzaj alkowy, zawieszonej pąsową kota- 
rą, która w ciężkich, równych faldach 
spadała od sufitu po ziemię. 

— Co skrywa ta zasłona, owładła 
nim w tej chwi ciekawość tak silna i 


zaprzątającej go poprzednio myśli 


za nią skrywa?.. Pytanie poczęło na- 
rzncać się lak imperatywnie, 
był w stanie oprzeć się pokusie: 


cił za brzeg kotary.. 
— Dobry wieczór panu — 
się elos boleśny i cichy. 


Tącyim uczynku, 


posady 3 gr., cała strona ogłoszeniowa 
285 zł, pół strony ogłoszeniowei 150 zł, 
cała strona tekstowa 480 zł., cała strona 
pod nagłówkiem (1-szaj 570 zł. Ogłosze- 
nia zamiejscowe 30 proc. drozsze — Ža 
ogłoszenia w miejscu zastrzeżonem, okło- 
szenia osobno stojące i bez numeru doli- 
czamy 25 proc. Odpowiedzialności za ter- 
minowy druk nie przyjwujemy. Posła. 


miezny itd.) 50 gr, za wiersz ? - szpalt. 
milimetrowy (szer. 60 mm.) w artykviach 
100 gr., za wiersz 1 - szpalt. milimetrowy 
(szer. 60 mm.) na pierwszej stronie 60 gr., 
drobne ogłoszenia za słowo 10 gr., drob- 
ne ogłoszenia kupno i sprzedaż za słowo 
10 gr., drobne ogloszenia matrymonialne, 
korespondencje 12 gr., prywatne zą sło- 

wo 12 gr., dla potrzebujących pracy lub | 


tak nieprzeparta, źe wprost gwalt mu- 
sial zadąć sobie, by się nie rzucić ku 
tajemniczej alkowie i nie zerwać dra- 
perji niedyskretną dłonią. W teżże jed- | 


WISZĄCY 
mlo- 


dumna główkę, osadzoną na łabędziej 
zdobiły hehanowo-czanne włosy, 
Usta, 
przęślicznie wykrojone, jak koral pa- 
pełne i żywe, 
jakby je manarz tylko co przydał twa- 
a 


— Po co tam la ząslona — i co się 
że nie 
unio- 
sla go, jak przemożna fala -— pochwy- 


„ozwał 


Wedderburn, jak schwytany na go- 
opuścił co żywo kraj 


| 
| 
i 


| 
| 
A 
f 
| 
| 
| 
| 


| zwrócił się w stronę glosu. 
Nie doszedł go był przedtem żaden sze- 
lost kraków. ni jakikolwiek : szmer, 
drzwi jednak poprzednio otwame, 
zamknięte byly teraz, a na ich tle od- 
cnalu sią olbrzymia, postać męeżczy- 
zay. Barczysty, szeroko w piersiach 
rozrośnięty, dawał na pierwszy rzut 
oka wrażenie silv nicawyłkłej — jed- 
nakże s«óra wyschła i bezbarwna. sieć 
zmarszczek, rozpostarta dokoła nosa i 
usta zapadle o zanisłych war- 
a nadto skape kosmyki zbie!a- 
łych wlosów, mówiły o sędziwytm wie- 
ku starca. | naraz doznał aktor wraże- 
nia. że obłęd go ogarnia; w bufiastym 
krawacie. owiązanym dakala wysokie- 
go bołnierza, z którego kąje zaglą, 
zgrzybiąła wysterczała grdyka i pod- 
Lrujek, w koronkach angażantów, o- 
padąjących dokola starczych, ŻY- 
uastych rąk. w ciżemkach ze sprzącz- 
kami, w każdym szczególe ubrania, ha- 
flowdaej kamizcice, krótkich jedwab- 
nych kiulotach i szafirowym [raku o 
szezukich wyłogach odnajdywał styl i 
epokę swego wlasnego kostjumu. A ró- 
wnocześnie napotkał żrenice słarca, 
ciskające z pod głebokich oczodołów 
stalowe groty spojrzenia — i cofnął się 
pomieszany. 


zasilony 


zdumiony, 


(GTam) Tłum. Elma. 


przekazów nie bonifikujemy, — Uwag: 
Kolumny ogłoszeniowe są podziełone ne 
8 łamów (szpalt), tekstowe ua 4 łamy 
(szpaltył. 

PRENUMERATA niesięcznieg 
Z dostawą na miejscu lub 


przesyłką pocztową . « o ę El. S30 
Bez dostawy . + + 6 e 6 s UŁ 458 
Za granicą . « « » 5 5 » : 2L 7.08. 


Odp. red. STEFAN KRZYZANOWSKI 


